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Paryż, 21 maja. 
| Goeringa do Rzy- 
ka i narady Mussoliniego z Goerin- 
hy, "basadorami Francji i Wielkiej 
| bro „Le Temps” uważa za możliwe, 
Aig EKT PAKTU 4 MOCARSTW 
Ay P SIE OBECNIE NA PIERW- 
Ay AN DYSKUSJI MIĘDZYNARO- 
ionik twierdzi, że głównym celem 
Idle Goeringa jest zrealizowanie 
( Paktu 4 mocarstw. 
i u optymizmu panujące- 
aj Włoskich kołach dyplomatycz- 
Temps'y pisze, że pakt 4 mo- 
ty, UE BĘDZIE MIAŁ NA CELU 
fihia, TRAKTATÓW, lecz tylko za- 
AMi, è proceduralne, Pakt nie uszczu 
j yw innych mocarstw ani praw 
bga dów, a współpraca 4 mocarstw 
(U wpłynąć dodatnio na sprawy 
„ji europejskiego, 


Pmawiajao podróż 


A Berlin, 21 maja, 
flo. ©" pruski Goering powrócił do 
ANa Swej dwu dniowej podróży do 


h 


| roces przeciwko 
| *ekomym szpiegom 


$ Polskim w Kownie. 


Kowno, 21 maja. 
Zoraj przed sądem wojennym 
osób ol owo 
by na rzecz Polski, rze- 
mowy mimo, iż wezwano około 
u) OSK w, nie wykazał najmniejszej 
900, s TŻonych. Sąd uniewinnił 10 


( Sac tylko jedną ma 9 lat cięż- 
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à obława w Berlinie 
sztowano 700 osób. 


WU p Berlin, 21 maja. 
ję Olicja przeprowadziła wczoraj 
krów o ławy w poszukiwaniu prze- 
M, no Taz mętów społecznych. Prze 
jce PSZYstkie  spelunki i lokale 
Ozółe się w pobliżu placu Aleksan- 
wl kig Zatrzymano okło 700 osób, 
K teko tych znajduje się wielu od 
) kigas" poszukiwanych zbrod- 
(AO zbi unastu aresztowanych usi- 
AJ. $ ujęci * Zostali oni jednak przez 
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h w szkole oficer- 
W Helsingforsie. 
ód; osób rannych. 
" 

p Podczas A 
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h tów 
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Helsingfors, 21 maja. 
iczeń w-szkole oficer- 
wojennej miał wczoraj 
CSZczęśliwy wypadek. Kilku 

czasie nieobecności instruk- 
Walo przeprowadzić ekspery- 
A Mina wybuchła, przyczem 
"A ciężko rannych. Dwie 
“anie beznadziejnym  prze- 
| 0 szpitala. 


Rzymu. W rozmowie z korespondentem 
„Koelnische Zeitung* Goerińg zaprze- 
czył kategorycznie jakoby istniały jakie- 
kolwiek nieporozumienia między Niem- 
cami a Włochami, Niema też między na- 
mi — podkreślił Goering — żadnej kwe- 
stji austrjackiej, 
Paryż, 21 maja. 
„Le petite parisienne“ donosi z Rzy- 
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SKRZESZENIE PAKTU CZTERECH MOCARST 


wnym celem Wizyty Goeringa m fRzymie.-Sakt nie będzie 
lał na cefu remizji $ranic--zapemnia prasa francuska. 


mu, jakoby rząd brytyjski wystąpił z de- 
marche u rządów Francji, Włoch i Nie- 
miec w sprawie przyspieszenia rokowań 
dotyczących paktu czterech mocarstw. 
Obecnie niewątpliwem jest, że projekt 
Mussoliniego paktu czterech mocarstw, 
ulegnie wielkim zmianom naskutek orę- 
dzia Roosevelta i oświadczeniom, zawar 
tym w mowie Hitlera, 
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Rzym, 21 maja. 
Na posiedzeniu wielkiej rady faszy- 
stowskiej Young złożył sprawozdanie ze 
swej misji amerykańskiej, które znalazło 
całkowite uznanie Mussoliniego i wiel- 
kiej rady. | EEE 
Dyskusja nad niektóremi punktami 
sprawozdania, podjęta będzie w ponie: 
działek. KA 


Straszny wypadek na wyścigach w Warszawie 


Karambol siedmiu koni przed metą. — Jeźdźcy Madaliński 
i Szyszkowski śmiertelnie ranni. PA 


Warszawa, 21 maja. 
Podczas niedzielnych wyścigów kon- 
nych na torze warszawskim wydarzył 


się jeden z najpoważniejszych wypad- 
ków, jakie kiedykolwiek ły a Pa 
|na torach płaskich, me doo My 


Podczas rozgrywania biegu 6 nagro- 


Premier Jędrzejewicz w Wilni 


dę wiosenną dla trzyletnich klaczy, w od 
ległości 800 metrów przed metą, wyda- 
rzył się karambol siedmiu koni, : Dwaj 
dżokeje: Madaliński i Szyszkowski, od- 
nieśli tak ciężkie rant, że wątpliwem się 
wydaje kto ic ipes zyciu, Kilku 
ińnych jeźdźców odniosło. sfat trit obraże 


na posiedzeniu instytutu nidutkomeśo Europy 
Wschodniej. 


Wilno, 21 maja. 

(W, dniu dzisiejszym odbyły się obra- 
dy instytutu badań naukowych Europy 
Wschodniej. 

Obrady zaszczycili swoją obecnością 
prezes rady ministrów Jędrzejewicz i b. 
premjer Prystor. 

Obrady rozpoczęły się o godzinie 16 
min 35. Salę obrad wypełnili zaproszeni 
goście, przedstawiciele władz z wojewo- 

ą Jaszczołtem na czele, przedstawicie- 
le wojskowości, duchowieństwa, proku- 
ratury, elita świata naukowego i literac- 
kiego oraz prezydjum miasta, Niezwłocz 
nie po przybyciu premjera Jędrzejewi- 
cza i b, premjera Prystora, otworzył po- 
siedzenie prezes inst, badania A TAB 
go Europy Wschodniej, prof. historji un. 
warszawskiego, były poseł R. P, w Ha- 
dze, Kętrzyński. 

Mówca powitał premjera Jędrzejewi- 
cza i byłego premjera Prystora oraz 
przybyłych gości, podkreślając zasługi 
premjera Jędrzejewicza, który przed 
trzema laty był dyrektorem instytutu — 


jest zadaniem insytutu. 
Sen. Erenkreutz złożył sprawozdanie 
z działalności instytutu. Mówca podkreś 


lił, że instytut nietylko ma na celu ba-|' 


dania naukowe, lecz stara się zaintere- 
sować zagadnieniami Europy Wschodniej 
najszersze koła polskiego społeczeństwa 
Rozwój instytutu i wyższej szkoły poli- 
tycznej, prowadzonej przez instytut 
przyczyni się do zbliżenia z sąsiadami 
przez studjowanie i poznawanie ich ży- 
cia, — 

Następnie, przeszło godzinny odczyt 
wygłosił przedstawiciel wojskowego biu- 
ra historycznego, mjr. Laskowski p. t: 
„Król Jan Sobieski, jako wódz”. — Po 
zamknięciu posiedzenia, zarząd instylu- 
tu podejmował czarną kawą premiera 
Jędrzejewicza i b. premjera Prystora 
oraz gości. Pogawędka wśród miłego na 
stroju przeciągnęła się do godz. 20-tej—- 
Podczas pobytu swego w Wilnie, pre- 


[ws Jędrzejewicz zwiedził bibljotekę im 


Mówca w dalszym ciągu dał krótki rys | Wróblewskich, 


historyczny instytutu badań naukowych 


Pomnik ku cz poległych ochotników poskc 


został odsłomieęty we Francji. 


La Tragette, 21 maja. 

„Odbyła się tu podniosła uroczystość 
inauguracji pomnika ku czci poległych 
ochotników polskich walczących przy 
boku Francji, podczas wielkiej wojny. — 
Na uroczystość przybyło około 50.000 
kombatantów wojny światowej, m. in, z 
Polski, Czechosłowacji, Belgji, Włoch, 
Rumunji, Wielkiej Brytanii, Jugosławii i 
Stanów Zjednoczonych. Pozatem przy- 
były liczne delegacje towarzystw wy- 
chodźczych. Po poświęceniu pomnika 
przez ks. Łagodę, nastąpił szereg prze- 


mówień, m. in. przemawiał amb. Chła- 
powski. Obecni byli reprezentanci: pre- 
zydenta republiki francuskiej, gen. Wey- 
ganda, marsz. Retin'a oraz premjera Da- 
ladier. ` 

Po uroczystości odsłonięcia pomnika, 
odbyło się śniadanie, w czasie którego 
wielu mówców podkreśliło czyny i boha 
terstwo ochotników polskich, Cała uro- 
czystość miała charakter niezwykle pod 
niosły. Porhnik stanął w miejscu, gdzie 9 
maja 1915 roku ochotnicy polscy otrzy- 
mali pierwszy chrzest bojowy. 


Europy Wschodniej, wskazując na jego 
cele i zagadnienia, których rozwiązanie 


z 


Oświadczył on, że zrywa na 


nia, Konie wyszły z wypadku z dość lek- ` 
kiemi obrażeniami, W karambolu, uległa 
wypadkowi również faworytka biegu, 
klacz Aratin. , 
Bieg wygrała klacz ze stajni Berenso* 
na z Lechna — Lauda 2. Stajnia ta wý- 
grywa tę kłasyczną nagrodę już trzęci 
raz z rzędu, 


Olbrzymia manifestacja 
robotnicza w Berlinie. 


Berlin, 21 maja. 
Na stadjonie berlińskim odbyła się 
wielka manifestacja organizacyj robotni- 
czych przy udziale około 150 tysięcy 
ludzi, PRD 
| Lipsk, 21 maja; 
W, związku `z planem | przebudowy 
Koenigsplatzu:w Lipsku, powzięto -~ pro- 
jekt przeniesienia na inne miejsce pom- 
nika Augusta Mocnego, ufundowanego 
przez magnata polskiego, księcia Jabło- 
nowskiego. 

AA _ Berlin, 21 maja. 
„Vossische Zeitung” donosi, że perso- 
nel redakcyjny „Germanji" otrzymał wy 
mówienia. Pismo przestać ma być orga- 
nem centrowym, a prowadzone ma być 
nadal w duchu katolicko-konserwatyw= 

nym, — a | 

Berlin, 21 maja. 

< (t) Właściciel słynnych składów obu- 
wia w Berlinie „Leiser“, obywatel szwai 
carski Klausner, z pochodzenia żyd, 
odmówił przed kilkoma tygodniami 
zwolnienia z pracy żydów. Narodowi 
socjaliści jednak teroryzowali Klausne- 
ra, który. zmuszony został w końcu 
sprzedać: wszystkie swoje składy i prze- 
nieść się zpowrotem do swego kraju. 
wsze 
wszelkie stosunki handlowe z Niemcami 


Lapowcy chcą palić 
książki autorów żydowskich. 


Helsingfors, 21 maja. 

(t) Lapowcy coraz bardziej przyjmu- 

ją program Hitlera. Wczoraj ukazał się 
w. oficjalnym organie „Aian Sana“ arty- 
kuł domagający się również spalenia w 
Finlandii wszelkich książek autorów le- 
wicowych oraz żydowskich. Autor ar- 
tykułu twierdzi, że era liberalizmu nau- 
kowego już się skończyła i że nawet 
TAGiĄ musi być ujęta w karby dyscy- 
iny, | 
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Lwadje ma ść Toików politk w Wiedniu.) „Polacy znają dusze, niemiecyę, 


z Dziennikarz śramcusici o stosunmiść 
E6auzpitem Bajam © przyczynach polsico-miemniechsicie. "BIE 
teatasitrofy samolotów. i , j 

Wiedeń, 21 maja. Wiedeń, 21 maja. ; Payta 21 RA niemieckiej w Polsce. PEA 

Kapitan Bajan, który przybył wozo- W rozmowie z kores ondentem P.A. Specj yatai. „Le natte A A oa wr (AR ial je 
raj do Wiednia, spotkał się, podobnie, | T, kpt. Bajan DERE, i że katastrofa | faer e neji ji Wa dw M WA öl- Sa yt rę Bruening Czy itler. 
jak i jego kolega kpt. Dudziński z obja* |jego samolotu nastąpiła nietyle ż powo- Won nieokie Hae r DA wielki $ Fköi ' Marszalók Piłsudski nia H 
wami wielkiej sympatji i uznania ze stro | du rozmiękłego terenu, ile raczej ńierów i AE GR : ja ; p to |sk dzić R olitej 
ny austrjackich kół lotniezych, Na dzis |nych i gwałtownych wiatrów. Na pór kół decydujących i spoleczenstwa w w |ezelt doskonale zorganizować 
siejszym mittingu w Aspern, kpt. Bajan |czątku startu na skutek wiatru zstępne- | w Rzeszy, — Zawdzięczać to aiot —. |Korenspondent stwierdza, że nie 


był przedmiotem gorących owacyj. — Z |go maszyna została ściągnięta w dół. —|_: : ; i iści iemiec: 5 | 
godną pochwały objektywnością STanże- Nastaoli zderzenie 6 E OSEN a pisze korespondent — znajomości duszy | w Polsce nienawiści do Niemiec iP 
rzy lotu stwierdzają, że zwycięzcami są | aparat obsunął się na ziemię, Przy ze- n s | (| A 
polscy lotnicy, którzy pobili w locie |tknięciu z ziemią, nastąpił wybuch ben- l me | : 
gwiaździstym z nadzwyczajną brawurą |zyny. Lotnicy szybko wyskoczyli z apa- ona 7 05 an IEM 20 d yA! d | 
wszystkich lotników, — Lotnicy polscy |ratu, dzięki czemu zdołali się uratować, A Ą ? ; E E R UA, * 
wezmą jutro udział w bankiecie, na któ- |Pod wpływem gorąca, stopił się nawet Zbrodniarze skazani na wieloletnie więzienić „j | no 
rym nastąpi rozdanie nagród. Szczegól- | motor samolotu, wszystkie dokumenty : k przył” | P 
nie życzliwie odniósł się do naszych lot- |lotnicze zostały zniszczone. Lot alpejski a Lublin, 21 maja. |sprawiły, że wieśniak nie ina „ej Koś 
ników austrjacki aeroclub z księciem | według kpt. Bajana wymaga szczególne Sąd Apelacyjny w Lublinie rozpatry- | życiem wypitego kieliszka W hanko f 12 
Kinnsky'm i arcyksięciem Antonim Habs | go przysposobienia. Lądowanie i start na wał w dniu onegdajszym niezmiernie Zawiedzeni jednak Kor ią U kity 
burgiem na czele, zaimprowizowanem górskiem lotnisku, ciekawą sprawę, która w swoim czasie |knuli „zbrodnię w dalszym © uj MeS 
AE był połączony z wielkiemi trudnościami. narobiła dużo hałasu na terenie Lebel- upływie roku  Chamerowa M 


szczyzny, w szczególności — pow. ja- większą ilość kwasu szczaw 


i 1 nowskim. który wlała do buteleczki z le y j 
g IGY U p U rangus 1EDO Miesgkanka a Lipa, PACH, Cha- uzywansm prze pa Tym a 
merowa, odznaczająca się wybitńie wy |skute został osiągnięty 
wymiesie przeszło miljard franków. bujałym emparament, zawiązała zażyciu lekarstwa zmarł w Stř n 
Paryż, 21 maja. Paryż, 21 maja, (stosunek miłosny z bratem męża Wła- |męczarlach. 1 
Komisja finansowa izby BO Pio Z Waszyngtonu SASZ że Biały dysławem i postanowiła wraz z ko- Wybitną pomc w zbrodnicze 
w ciągu dwuch dni debatę nad ustawą fi | Dom odmówił wszelkich wyjaśnień, z po chanklem zgładzić niewygodnego mę |czynaniach występnej pary OC (08? | 
nansową. wodu depesz umieszczonych w pras.e, ża. udzieliła przyjaciółka ich D 
W związku z tem, plenum izby bę- | donoszących, że Francja nie otrzyma W tym celu zbrodnicza para uknuła Sąd Okręgowy skazał 
dzie mogło debatować nad ustawą już w | żadnego moratorjum raty długu przypa* zamach i Chamerowa — podsypała ar-|na 8 lat więzienia, zaś 
nadchodzący wtorek, Jak przypuszczają, | dającej 15 czerwca. Wiadomość wywoła: szenik do wina, które następnie zosta- |Chamerę i Drzymałową po l 
deficyt wyniesie 1,100,000- franków, jed- |ła w kołach politycznych Waszyngtonu ło wypite przez męża. Zbyt mała daw- |zienia. Wyrok ten Sąd Apel 
nak suma ta ulegnie prawdopodobnie je | wielkie wrażenie. Jka trucizny i silny organizm Chamery ! Lublinie zatwierdził. 
szcze zmniejszeniu. 
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e s z filharmonia" 
Spólny front ausfrjacko-węgierski i dyr. d. celmajster 
przeciwko narodow uym socjalisiom a> krzepi" |już JUTRO zy 
Wiedeń, 21 maja. |ski premjer ministrów, Goembesz, „Po- | dziś o 9 w. sensacyjna premjera 


Demonstracje studentów berlińskich | litische Corespondez'* podkreśla prywat 


5 Ue Sa PEJ w kine „CASINO“ 
przeciwko Austrji wywołały w Wiedniu |ny charakter tej wizyty, wskazując jed- n 6 
oburzenie i ostre protesty, nak, że węgierski premjer odbył z kanc- ARSENJIUSZ LUPIN 
Wiedeń, 21 maja. |lerzem Dolfussem rozmowę w sprawie | 
Wezoraj przybył do Wiednia węgier- | austrjackiego traktatu handlowego. — | am. komedja muzyczna w 4 odsłonach (Dżentelman-włamywac:) 


„Neue Freie Presse" donosi, że przyby* z. kałmanowicza w mle, 000% Wy konaniu braci 
PYT et Nękierkc oo pary rea s w związ= | w roli głównej j JOHN i LIONEL 
Fku- z chęcią nawiązania współpracy prze]  : © o ==e. "BAD i 
Nieście pomoc Gw prosedaze cie NEO scal SZ NGIEM--- BARRYMORE 
tów i i i úst ; ; ` 
najbiedniejszym|$: igge ou sw bley, w cenie od 70 sr. do 240. | 

ROBERT POTTERS, : wany, konfrontowany i odnotowany. — Ludzie mają pomysły!*” e, 
a Taat 


Jak stąd uciec? — oto pytanie, któ- | nął, i, podniecon telefoniczn hi dy 
Nocna przyśoda. kimi Saw (ga, 
e ciemny kąt, ale o ucieczce nie mogło być S KA stawała się coraź A) | 

mowy. Przy drzwiach stał policjant. | sza. Prze emną było jeszcze 6 gif 

Mózg mój pracował bezskutecznie. Bo- | Fantazja moja pracowała bež 


haterze moich powieści unikali najgroź- | Nagle — znowu telefon: - i 
niejszych niebezpieczeństw, lecz ich — Hallo!.. Komisarjat policji, 


Pewnego razu miałem pieniądze, (To | parzyste. Krupier zameldował szóstkę. 
mi się tak rzadko zdarza, że każdy. po* Rzudiien: bez wyboru na dziesięć róż- 
szczególny wypadek utkwił mi głęboko | nych liczb. Krupier zabrał spokojnie 
w pamięci). Było to:2-go marca, Roku | wszystkie stawki bez słowa podzięki, 


nie zdradzę. O ósmej wieczorem. Po kwadransie byłem już lżejszy o ty- twórca nie mógł, niestety, wykombino- ca śródmiejskal.. Jak?., Sze 
W takich wypadkach przychodził mi siąc szylingów. Zruletkowałem całe ho- wać w jaki sposób uciec z komisarjatu |ker?.. Stemper?,. Aha, pas Í 


zazwyczaj z pomocą mój przyjaciel Ry- norarjum za powieść, Teraz przyszła ko- policji. kator z Wiedeńskiej 311., 
szard. Ten człowiek z zadziwiającą ztę* lej na nowelę, Gdy chciałem już powstać 
cznością umiał wydawać / pieniądze!... od stołu, nagle odezwał się za mną miły 


N wać : a i śliwym człowiekiem., Żona mnie | watna sprawa, panie... Policja 

Wspomnianego żej dnia, 2- arca, głosik gospodyni: 02 fit] ; j USP AN m oaa á 

` nkzaiącie! Pa, Rokare ES Ae = Ño, jak idzie?... wci radi, Tod jęz painais A ; í minsta t 
Mnie do najelegantszego domu potajem: — Dziękuję... — odparłem — Mam BĘ em śr 1» To py ajj i oian Znowu minęło piętnaście o ję” 
nej gry w Wiedniu. Było to pierwsze mo- wrażenie, że RASA dziś wyjątkowe | CRY RANA Hare: nigdy Ay ZA Z ers iz ie mną było ty | 
ie zatknięci światem, który w | Szczęście w miłości. > i r m6 PAWSA AB o 
e a epla Towe E w a kad — Może ja panu przyniosą szczęście?. Policjant nie spojrzał nawet w moją Wreszcie przyszła kolej. 18%, 
nych proporcyj nazwano „półświat- Postaw pan na mój wiek! stronę, ostatniego. Dyżurny przodow poli 


— To nie moja wina — ciągnąłem da- | wał coś jeszcze w protokue, iz 
lej — Jestem zrujnowany... Tu pan ma |stojący przy drzwiach, 0 18 
mój cały majątek — 100 szylingów... Ja |przerwę, by przyjrzeć się Py pa wół 
i tak dziś odbiorę sobie życie... manemu banknotowi.. Z w || 


— Cudowny pomysł! — zawołałem— 
Stawiam tysiąc szylingów na numer 25! 
— Pochlebca.. — mruknęła wstydli- 


kiem. 
Przedewszystkiem zapoznano mnie z 
panią domu. Była to korpulentna po- 


ważńia osoba, odziana w wieczorową su-* wie, a ? To mówiąc,  wsunąłem mu do łapy | krogulcz ojrzeniem: “7 
knię, składającą się z dwuch nieskończe- k Krupies puścił w aen kolo; Tarcza | banknot dziesięcioszylingowy. H A ŻON i; 0 
nie głębokich dekoltów, połączonych| Srecna 5% coraz wolniej, Kulka wpadła]  _— Niestety, nic nie mogę panu na to|  — No, a panl? — zapytał © 


do dziewiętnaski, popędziła dalej, zdra 

> ź ; ; dzając tendencje zatrzymania się przy 
— Całuję rączki łaskawej pani —|30-ce, lecz namyśliła się, wróciła do 

paeet moj przyjaciel — Pozwol ponti siódemki i ostatecznie zatrzymała się 

nrz „tere rę 

ke cocha dze nowego ge S tantel u przy 25! . A bardziej zbliżałem się do barjery, Jak Więcej nie mogłem mówić: 

r 8 ' e Wygrałem 36.000 szylingów! się stąd wydostać?.. Nagle, — telefon.. | downik przerwał mi, huknąws” 


letki, pozat awca kobiet i człowiek ; j ł 
który vietate iiie fakar taski,  gdyb Krupjer odetchnął głęboko, Ale za-|Ha, może nastąpił wybuch rewolucji?... | chodzi zawracać mi glowe?! 


wąskiemi paseczkami, EVAT 
— Panie przedowniku — ię i” aN 
> | ja jestem tym sublokatore™ jom gi 
Minęło znowu pół gonany, Coraz | skiej 31, dwa razy już dzwoni dy? gl 
w t, 


poradzić., — odparł policjant, chowając przodownik. i 
na wszelki wypadek banknot do kiesze- 
ni. 


- nim otworzył usta, w przedpokoju roz- „Ni af: S AP : eśél" 
pozwolono miu przegrać w pani salonach] legł ię krótki arana E 20 uzy! No Toa HB cz R KOSA a 
VERII y szylngów.». ; — Policja!... N Dyżurny przodownik zdjął słuchaw:| — W areszcie może się Fal 
Pani domu podała mi swą pulchną Z 24 gardeł rozległ się jeden okrzyk, | kę: i pać, jeśli pan natychmiast sta 

rączkę i wśród dowcipnej rozmowy, wesz | poczem salę ogarnął mrok. Brzęk żeto- — Hallo, tu komisarjat policji, dziel- dziel akio 
liśmy na salę gry. Przy stole ruletko-|nów, hałas  przewracanych krzeseł, [nica śródmiejska.. Nie rozumiem... No, Mruknąłem coś obrażony: H gat 
wym panował ożywiony nastrój, Dwa tu- trzask tłuczonego szkła, wreszcie: > (więc o co panu chodzi?., Pan jest sublo-|się policjantowi, stojące” i 

ziny nocnych Pa. rozsiadły się — W imieniu prawa.. katorem?.., Więc co z tego?.. Gdzie |drzwiach i wyszedłem... [ów 
wokół stołu, składając hołd tej najbar- Światło. Na stole nie było ani grosza. pa mieszka? Wiedeńska 397... 31!.. Do- Na ulicy odetchnąłem £ Mik, | 


dziej królewskiej ze wszystkich gier ha- | Moja wygrana w sumie 36.000 szylingów | brze.. No, więc co?.. Dlaczego pan nie | samej hocy jesz tatem Gonsi 
zardowych. Stawki sięgały tysięcy szy- Mois, bez śladu. Pokój był setea polic- | może spać?.. Co?.. Cóż ja AES E ny list do Wii Stersporń, jed ad 
lingów. jantów. że właściciel mieszkania kłóci się z żo- |List wrócił, gdyż okazało się: gh 
Postawiłem na 13. Wypadło na 27.| . Po upływie pół godziny byliśmy w|ną?... Jeźeli pan nie może spać, to się |sat usłuchał rady przodownik 
Postawiłem na pierwszy tuzin. Padło na! komisarjacie. Rozpoczęło się dochodze-| pan wyprowadź... m.j nocy wyprowadził się: b 
Postawiłem 10 szylingów na nie= nie. Każdy był szczegółowo przesłuchi- I odwiesił słuchawkę, jum: 
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Pobór rocznika 1912 


"A tat W dniu dzisiejszym o godz: 8-ej 
f nni się stawić do przeglądu: 
komisją poborową Nr. 1 (Al. 
biz Ki 21) — poborowi rocznika 
kt p, mieszkali na terenie 5 komisar- 
‘=n © nazwiskach na litery A. F. 


to 


6 Orrea komisją poborową Nr 2 
6 | Bla, zaa ) — poborowi rocznika 
4 Rty p ieszkali na terenie 7 komisar- 


o nazwiskach na litery 


| pPrz 

p Boty, 

l 191] 
komis 
lu peed komisją poborową dla powia- 

i łowi kiego (Narutowicza 56) — pobo- 
[da nya Gospodarz, 

s Nery Od A do R sł: 


nika 1912, zamieszkali na te- 

o nazwiskach 

$ dają SAL iitrzejszym t į we wtorek 
śl. P b. m. winni się stawić: 

Ś loci komisją poborową Nr. 1 (Al. 

biz SL 21) — poborowi rocznika 

M „p Mieszkali na terenie 5 komisar- 

BiR.. P, o nazwiskach na litery 


8 p 

Przeq komisją poborową Nr: 2 
M „2 34) — poborowi rocznika 
> katy p mieszkali na terenie 7 komisar- 
AL i o nazwiskach na litery 
A med komisją poborową Nr. 3 
TA lop „Ska 165) — poborowi roczni: 

"komis B; zamieszkali na terenie 
i d o atu o nazwiskach na litery 
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p c cz 
Idzi komisją poborową dla powia- 
„MI moczy? (Narutowicza 56) — 'pobo- 

tig rmi Ka 1912, zamieszkali na te- 
| life, ay Gospodarz, o nazwiskach 
SdoZ,iz obrębu gminy Ła- 
y 0 nazwiskach na wszystkie li- 


RXS Pod : 
| Bao t jj w środę dnia 24 b. m 


KA 19 sIa-poborowa Nr. 1 — dla rocz- 
i Wike obrębu 5 komisarłatu P. P., 
way ża. ach na litery CG, D, H Ch, 

4. DoS] poborowych z rocznika 
ych nacji," 7'kom, P: P. o nazwi- 
1 titere K., Nr. 3 — dla rocznika 
Wisa D z obrębu_6 kom. P. P., o 

gy ! na litery od P. do końca 
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rze te uformowały pochód, 
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KW Blez atak gazowy przez 
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4) 56) M S. Trawkowskiej (Brzeziń- 
Ban Nożenbluma (Śródmiejska 

WÈ K ua toszewskiego (Piotrkowska 
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matrymonjalnym na wielką skalę.— Pseudo inżynier nabrał 
córkę dyrektora kolei francuskich. 


Warszawa, 21 maja. 

Do władz sądowych wpłynęła skar- 
ga niejakiego Juljana L. mieszkańca Ło- 
dzi, podającego się za inżyniera. 

, Pomimo, że nie posiada dyplomu, | 64 
mieszkał kilka lat w Wiedniu. gdzie po 
skandalu z pewną damą, zmuszony był 
uciekać do Budapesztu. 

Następnie przyjechał do Marsylji i 
tam zakochał się w córce inżyniera, 
dyrektora kolei, linji Paryż — Marsylia. 

Osoba L. nie podobała się rodzicom 
wybranej, którzy prosili córkę, ażeby 
zerwała z narzeczonym. Panienka nie 
chciała o tem słuchać, przeciwnie, gro- 
ziła śmiercią samobójczą. Wobec tego 
rodzice zgodzili się na ślub, który odt 
był się w merostwie Marsylii. Jako po- 
sag dali zięciowi czek na bank „Credit 
Lyon“ — na sumę 10.000 dolarów. Po 


ślubie młoda para wyjechała do Pary- 
ża. Tam rzekomy inżynier zaczął pro- 
wadzić nadzwyczaj hulaszcze życie- 
W niespełna rok, gdy żona była w od- 
miennym stanie, L. pozostawił ją: a sam 
uciekł do Polski, zabierając ze sobą ple- 
niądze. 

Wówczas rodzice opuszczonej żony 
zwrócili się do konsulążu francuskiego 
w Łodzi z prośbą o interwencję i zwrot 
10.000 dolarów. jak również i zlikwido- 
wanie tego związku małżeńskiego, 

Ojciec szantażysty oświadczył że 
nie może odpowiadać za czyny pełnolet- 
niego syna. Krążą wersje, iż L. będąc 
w Paryżu, oskarżony był w policji 
francuskiej o handel narkotykami. 

Pomimo. że pierwszy związek mał- 
żeński nie jest unieważniony, L. oś- 
wiadczył się o rękę pewnej łodzianki, 


| Córka kupca łódzkiego omal nie padła ofiarą aferzysty. 


córki kupca. Po kilkumiesięcznej znajo- 
mości, rodzice zgodzili się na ten zwią- 
zek, oświadczając, że w dniu zaręczyn 
dadzą mu 5000 dolarów posagu. 

Tymczasem, chcąc dowiedzieć się 
o przeszłości L. zwrócili się do pewnego 
biura detektywów. prosząc o wywiad. 
Wydana opinia okazała się nadzwyczaj 
niekorzystną dla L. W dniu aktu zarę- 
czyn, gdy rabin wraz «ze świadkami 
byli już przygotowani, rodzice oświad- 
czyli niedoszłemu zięciowi. że nie zga- 
dzają się na ten związek i nie pozwolą 
unieszczęśliwić swej córki. Wtedy za- 
wstydzony L. wyjechał z Łodzi do 
Warszawy i zamieszkał jako subloka- 
tor u adw. R. przy ul, Siennej. Po pew- ` 
nym czasie właściciel mieszkania, do- 
wiedziawszy się o przeszłości subloka* 
tora, wymówił mu mieszkanie. 


Groźny pożar przy ul. Senatorskiej 8. 


Składy z odpadkami hawełnianemi, należące do firmy Galewski, spło- 
nęły. — Sfrafy wynoszą 100 fysięcy złotych. | 


(gr) Wczoraj o godzinie 3.30 po po- 
łudniu, centrala straży ogniowej została 
zaalarmowana wieścią o niezwykle gro- 
źnym pożarze, jaki wybuchł na ulicy 
Senatorskiej 8. | 

Jak się okazało, płonęły składy fab- 
ryczne, należące do iirmy M. Galewski. 

Z frontu tej posesji znajduje się jed- 
nopiętrowy budynek murowany,  za- 
mieszkały przez kilka rodzin, dalej ogró 
dek, a na dalszym planie — po lewej 
stronie mieści się fabryka należąca do 
wyżej wspomnianej firmy. Na przeciw- 
ko fabryki znajdują się olbrzymie szopy 
drewniane, w których; leżały znaczne 
zapasy odpadków bawełnianych. 

O godzinie 3.20 właściciel, nierucho- 
mości, dzierżawionej przez Galewskich, 
p. Kaliski, zauważył gęste kłęby dymu, 
wydobywające się z szop. K. zaalarmo- 
wał niezwłocznie dozorcę Grabczyka, z 


którym przystąpił do akcji ratowniczej. 
Podczas polewania palących się bel ba- 
wełny dozorca został dotkliwie popa- 
rzony. 


Kaliski widząc, iż ogień coraz bar-| bawełną. j 
zaalarmował| madzone w wielkiej ilości zapasy przę- 


dziej się rozprzestrzenia, 


straż ogniową, która przybyła niezwło-| dzalni 


pomieszczenia, należące do odlewni 
Weigta. 4 

Mimo natychmiastowej akcji ratow- 
*niczej nie zdołano uratować składów z 


Pastwą ognia padły nagro- 


Galewskich oraz pozostawiony 


cznie na miejsce pożaru, w sile trzech| towar przez firmę Gotlibowski, która do 


oddziałów, 
W międzyczasie przybył 
właściciel płonących składów, p. Ben- 


Nowego Roku prowadziła szarparnię na 


również] terenie tejże posesji. 


Ogółem straty, wynikłe wskutek po- 


det Galewski, który nie bacząc na gro-| żaru nie zostały jeszcze dokładnie usta- 
żące mu niebezpieczęństwo,wskoczył do] lone, jednak na podstawie prowizorycz- 


szop, aby się zająć ratunkiem płonące-| nych obliczeń 


wynoszą one około 100 


go mienia: Strasznie poparzottego „ wy»| tysięcy złotych. 


nłeśli stamtąd obecni przy pożarze. 


Spalone zapasy odpadków były za- 


Gdy straż przybyła na miejsce —| asekurowane jedynie na 7500 dolarów. 


ogień strawiwszy drewniane szopy, 


Lokatorzy jednopiętrowego budynku 


przeniósł się na sąsiednie budynki. Od| przy ulicy Senatorskiej 8 w panice wy- 


płomieni 
mieszczącej się fabryki 


$ostrzelił śmiertelnie wuja 


Krwawa zbrodnia na tle zatargów majątkowych 


Kalisz, 21 maja. 

Spokojna wieś Kobierna w powiecie 
kaliskim wstrząśnięta „została wiado- 
mością o śmiertelnem postrzeleniu zna- 
nego i szanowanego gospodarza Kacpra 
Frątczaka. 

Ogólne oburzenie wywołał fakt, iż 
zabójcą okazał się siostrzeniec Frant- 
czaka, Michał Wiatrowski. Między tym 
ostatnim a jego wujem od dłuższego już 
czasu panowały złe stosunki na tle po- 
działu majątkowego. Wynikały na tem 
tle częste kłótnie między nimi, które 
nieraz musieli łagodzić sąsiedzi, Krewki 
Michał Wiatrowski odgrażał się publicz- 
nie, że „porachuje się z wujem“, 


I oto gdy w dniu wczorajszym Frąt- 


czak wszedł do warsztatu Wiatrowskie | scu pozostał 


zajął się dach na przeciwko| rzucali swój dobytek na ulicę, lub wy- 
oraz sąsiednie | nosili 


kosztowniejsze przedmioty w 
obawie dalszego rozszerzenia się pożaru 

Przyczyny pożaru nie zdołano nara- 
zie ustalić, dowiadujemy się jednak, że 
ogień powstać miał wskutek rzucenia 
zapałki przez bawiące się w pobliżu 
dzieci. 

Po zlikwidowaniu pożaru, na miej- 
jeden oddział, który czu- 


go, ten ostatni bez słowa uchwycił wi-| wał nad tlejącemi się zgliszczami. 


szącą na Ścianłe fuzję i strzelił dwukrot- 


Jak się dowiadujemy, przędzalnia 


nie, raniąc swego wuja w okolicę serca. Galewskiego była czynna ną dwie zmia- 
Brocząc krwią, padł Frontczak na zie-|ny i zatrudniała kilkudziesięciu robotni- 


mię. 

Zawezwany natychmiast lekarz po- 
lecił przewieźć ofiarę zwyrodniałego 
siostrzeńca do szpitala w Kaliszu, gdzie 
mimo energicznych zabiegów ze strony 
lekarzy nie odzyskał dotychczas przy- 
tomności i znajduje się w agonii. Wia- 
trowskiego aresztowano i przekazano 
władzom sądowym. 


[ałozerze znaczków gtemplowych w Poznanii 


Policja aresztowała dwuch opryszków 


Poznań, 21 maja. 

Władze policyjne wpadły na ślad po- 
ważnego fałszerstwa znaczków stemplo: 
wych. Fałszerze wywabiali z używa- 
nych znaczków znaki skasowania i 
sprzedawali je ponownie. 

Przeprowadzone dochodzenie odsło- 
niło bliższe okoliczności tej sensacyjnej 
sprawy, w wyniku czego ujęto Ludwika 
Mytkowskiego oraz Stełana Kowalew- 
skiego, 

Jak się okazało, obu fałszerzy łączy- 
ła dawna znajomość. 


Wkrótce oszołomi Łódź 


„NA ROZKAZ KOBIETY” 


o 


AE 
EE 
= 


POLA NEGRI 


Pewnego dnia Mytkowski nadmienił 
w czasie rozmo 
kilka znaczków, 
wał się z niejakim Kurtem Mayem, od 
którego otrzymał większą ilość używa* 
nych znaczków stemplowych. 

Uradowany Mytkowski zabrał się z 


zapałem do pracy, został jednak zatrzy-||i: pp. Ostrowski, 
SZM Czarnecki, 
obieg, 


Sprawa znajdzie się wkrótce na wo-| JARMARK SZTUKI W ZIEMIAŃSKIEJ 


many przez policję w chwili, 
puścić odświeżone znaczki w 


kandzie sądowej: ' 


. 


ków. 


Zjazd rezerwistów 


w Łasku. 
Referat wygłosił prezes 
Piątkowski. . 
(a) W dniu wczorajszym odbył się 
w Łasku Powiatowy Zjazd Związku Re- 
zerwistów, na który przybyła około 100 
delegatów, reprezentujących 47 kół w. 
rezerwistów, zorganizowanych na tere- 
nie powiatu łaskiego. ' 
Na zjaździe wygłosił obszerny refe- 
rat na temat obecnej sytuacji w kraju 
oraz zadaniach zw. rez. na przyszłość 
Prezes Okręgowy p. Piątkowski. Drugi 


, że chętnie wyprałby| referat wygłosił na temat wychowania 
owarzysz skomuniko-| obywatelskiego prof. Jakubczyk z Ło- 


dzi. Na zjeździe obecni byli wicestaro« 
sta Petrykowski i burm. Brzeziński. — 
Zjazd dokonał wyborów nowego zarzą: 
du powiatowego w skład którego Wesz- 
Skórecki, Kwiran, 
Petrykowski, Gwiazdowski. 


W dniu wczorajszym zostało wyloso- 
wanych na „Jarmarku Sztuki“ w Zie- 
miańskiej 6 obrazów: Strzemińskiego, 


15—9| Gurewicza, Krauzego, Poduszki, Finkel- 


steina i Trębacza. Wygrane padły na nu 
mery: 595, 459, 437, 473, 110, 228, Dalsze 
wylosowania obrazów zrzeszenia arty- 
stów plastyków w Łodzi, odbywać się 
będą do końca wystawy, 
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Turniej walk zapaśniczych 
się na dobre. Publiczność w 


nistra Boernera. 
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cylniejsza sztuka. b. sezonu: głośny grany z] 11,50—11,55: Komunikat meteorologiczny dla ko- pd» Soli p. Bia pęd SE Kg tech- s5b reaguje na przebieg spotkań: d| P 
olbrzymiem powodzeniem w całej Polsce fak- munikacji lotniczej, „ „|22.00—22.10: Wiadomości sportowe oraz dodatek kując swych faworytów i darząc* | Wsz 
tomontaż w 6 obrazach J. Tepy „Fräulein} 11,55—12,05: Sygnał czasu z Warszawy, Hejnał do Pras. Dziennika Radjowego. mi brutalów | Nig 
Docktor*. Reżyseria dyr, St. Wysockiej. W ro- z Krakowa. 222.10—22.40; Recital śpiewaczy T Mos- W pi MIE | Iczyli wot? il © m 
lach ważniejszych: Skrzydłowska, Chojnacka, | 12.05—12,10: Odczytanie programu na dzień bie-| - gakowskiego. Akomp. L, Urstein. pierwszej parze walczy gy 


Brodniewicz, Dytrych, , Gurynowicz, Macher- 22,40—22,55: Muzyka z płyt gramofonowych. żydowski zapaśnik Krauser z © 


żacy. 
12,10—13,20: Muzyka z płyt gramofonowych. cem-BUl 


ski, Modrzeński, Lenk, Śliwiński, Winawer. 5--2300: K i j „| brutaln i silnym niem NUI 
TEATR KAMERALNY. - CREE = WAL SROKA Aae Ro Kometat melapealoaiera7 EZ | Budrua czesto ucieka się do niedeni 

. s „10: Frzerwa, P i h 

Dziś, jutro i pojutrze przeniesiona z Tea-|15.10—15,15: Komunikat Państwowego Instytutu 23.00—24.00: Muzyka taneczna z dancingu. nych chwytów, podczas, gdy f 


tru Miejskiego powodzeniowa komedija Eber- Eksportowego. 
mayer'a i Cammerlohra „Gotówka“ z Niedział- | 15.15—15,25: Komunikat gospodarczy, 
kowską, Mrozińskim, Szubertem, Rzęckim,_ Da-| 1525—15/30: Przegląd komunikacyjny. 
neckiin, Matuszkiewiczem, Węgrzynem, Szle-| 15.30—16,25: Muzyka z płyt gramofonowych, 
tyńskim. Reżyserował J. Szyndler. Dekoracje] 1625161640: Lekcja języka francuskiego (kurs 
St. Jarockiego. elementarny). Lektor POOR Roqulgoy. 
00; płn ń6 . 
TEATR POPULARNY (Ogrodowa 18). 16401700: OSOZ ei (au P anot 
Dziś o godz. 8,45 wiecz. w dalszym ciągu szek Czernichowski. 7 
ciesząca się niestabnacem powodzeniem sztuka ļ-47,00—17.55: Koncert solistów, Wykonawcy: 
Gabryeli Zapolskiej p. t. „Malka Szwarcen- Klaudja Pogińska (śpiew), Wiera Neumark 
(fort.), prof. L. Uretein (akomp.). 


od ROSAT: CA pavyon w kasle teatru w cenie 17.55—18,00: Odczytanie programu na dzień na- 


WYSTĘPY LUCY I MISZY GERMAN W 
; TEAT $ 


E „SCALA“, 1 Idę 
r e 9,00—19.20: Rozmaitości, 

Występy znakomitych gości amerykańskich 20: ; e TEME 
Lucy i Miszy German w sztuce „Matki i Te- 1920710307 Konvaikat Izby Przemysłowo-Han 


ściowa”, cieszą się nienotowanem dotychczas] 19 3749,45: „Na widnokręgu”. 


powodzeniem. $ $ 
Setki ludzi, wieczorem, odchodzi od kas 19,45—20.00: Prasowy Dziennik Radjowy. w 17 minucie z ringu. 


MI 
teatru, nie mogąc dostać biletów, publiczność mogrsowssrnji L Leonek" Grabowski, nie miał. 


wypełniająca zaś teatr „Scala“ po brzegi, en- SP aige | porywy PT PCB RAEE [ie e ż > g M” p 
tuziastycznie oklaskuje znakomitą parę za ich Sfraszliwe skufki burz 154 on ZISN roboty z Ujbą. Położył go już w. y A Ww 
piękną grę. WGA DB cię nelsonem.: AR 


s uunińłweżu mi Jutro' sensację budzi spotkanie Pa i 


AUDYCJE ZAGRANICZNE. walczy niezwykle fair, za co Z 
17.25. MOSKWA (Stalin). Tribi“, ope- bie ogólny aplauz publiczno 
ra Jurassowskiego. Tr. z Filii Teatru| a snik, Te pea At dała: lik 
Wielkiego. paśników — rezultatu nie dala. żele] zer 
17.25. MOSKWA (Dośw). „Jezioro ta-| „ Pięknie zbudowany student am po | one 
będzie”, balet Czajkowskiego. Trans- dał sobie szybko radę z Kroton p] 0 
misja z Teatru Wielkiego. rego już w 4 minucie efektowny de 
19.00. KOENIOSWUSTERHAUSEN, — Pandy Gronowo naraził SRŚIJ 
A SEIE WZ i pod dyr. Maxal przez brutalną walkę, jaką prows m 


„| Szczerbińskim, Doskonały warsze iiz 
19.25. WIEDEŃ. Tr. z Opery Państwo wymyka aia e niebozpiecziych chwi te 


wej. ę do o 
20.30. BARI. Koncert kompozytorski Giu- SKORO ARS przechodzi © m 
seppe Mule. ywy: ynik remisowy. 


x „| Potężny i nadludzko silny Kawa gy 
T ge e |oo ye i 


21.05. BERLIN. Koncert symfoniczny. lewskiego, którego omdlonego 


stępny, 
18.00—19,00: Muzyka lekka i taneczna z kā- 
wiarni, W przerwie: Wiadom, bieżące, 


Dziś wieczorem sztuka „Matka i Teściowa” z SEEE AE i : b 
Kamanowicza wystawiana Jest porig, giel = Piorun zabił 12-letnią pastuszkę nego Kawana z Grabowskim — sig lw: 
ef ROEN Niina sensacia gotują nasi Wilno, 21 maja. „gospodarza, Piotra, pasła bydło na cji CZW BIE | W 
Matki" t |. na czwartek dnia 25-go maja. Z Dzisny donoszą o strasznej: burzy, | łące. W pozostałych spotkaniach wagi N 


która nawiedziła gminę dziśnieńską. Zaś 14-letni Piotr został Krot j „„Ufbe call, * 
uw | VA czasie burzy piorun uderzył w rażony piorunem. akad each idz Us / sy 
: Teatr „ SCALA” ::| dom Filipa Gonczarenko. Od uderzenia] W stanie ciężkim odwieziono go do SZPI! mistrz świata Aleksander Ga 1 Z 
Dziś o godz. © wieczór pioruna tala w. Dziśnie. Od tegoż pioruna zapa-| z Karlewskim. ; H 


Popularne przedstawienie  |zablta została pastuszka 12-letnia Nina |lily się zabudowania Gonczarenka. uk. 
Ceny od 60 gr.—2.20 Lewkowiczówna, hlew i dom mieszkalny spłonęły dosz Mieczarz zatruł się U 
Po gg! p. Winder prezen- | Która w towarzystwie 14-letniego syna| czętnłe. Straty wynoszą koło 3,000 zł. e 
raz tuje znakomite i (0) W alkoholem. 3 o A 
„irek. |Zamordował brutalnego stryja „pat szesyĄ 
33 gwiazdy ry amor owa ru gi ne 0 S r d nach watki liczni przechod p À $ 
. rebrzyńskiej uirzeli obok do 4 SM 
Straszna tragedja maltretowanego chłopca leżącego na jezdni jakiegoś WIE AMIN 
Lublin, 21 maja. Od ciągłego bicia chłopiec stał się | 7 ranami głowy i dającego sła e m * 
Okrutne koleje losu przechodził Sta- |kaleką na całe życie. Wyprowadzony życia. "a l 
nistaw Maj, mieszkaniec kolonii Mo-|z równowagi, stale katowany młodzie: |, Wezwany lekarz pogotowie, ain 


CY i NISZĘ dłyń, pow: hrubieszowskiego. Za życia |niec, pałając zemstę do znienawidzo- kowego stwierdził silne zatruć „ył 
ojca chłopcu powodziło się nieźle, ale |nego stryja. postanowił go zgładzić i w holem oraz wskutek upadku Z z 
GERMAN z chwilą Śmierci starego Maja znalązł |tym celu, zaopatrzywszy się w rewol- ny tłuczońe oraz kości nosom no 
się na bruku bez dachu nad głową t|wer strzelił pewnego dnia, trafiając udzieleniu mu pierwszej pomo g gh Mi 
W, sztuce p, t. Matka i Teściowa Okazało się, że zmarły przed śmier-ļ| Jana Maja w brzuch, Po pewnym cza- wiózł go w stanie poważnym © a, 


W czwartek, dn. 25 maja o g. 12 w południe| cią zapisał całe swe gospodarstwo bra» | sle postrzelony zmarł. tala miejskiego w Radogoszczi:, i 
Wielka sensacja! z okazji „Dnia Matki*|tu Janowi, który zapewnił umierające- Sąd okręgowy skazał Stanisława]. Przeprowadzone dochodzeń I, M 
Wkrótce! Premiera|| go, że syn jego znajdzie troskliwą o0- | Maja na 4 lata więzienia. a Sąd Apela- lito iż jest to 38-letni Bolesna JĄ h 


pieke.. Istotnie chłopiec został przyjęty |cyiny w Lublinie w dniu onegdajszym | czyk, mieszkaniec Nowego 4 A 


do Stryja, ale wzamian za ciężką pracę | wyrok złagodził do 1 roku więzienia, zuicka 15) mlecarz dowożący 
był maltretowany przez swego zwy- |zmniejszając mu karę ha mocy amnestii | Łodzi, Florczyk w dniu we 


rodniałego krewniaka, do 6 miesięcy- po zalńkasowaniu pieniedzy w 
jednej z restauracyj, gdzie r: mi 
c 


Katastrofa samochodowa w Częstochowie Jein wyi pa xozi teras 


zka - amie k ul. Srebrzyńskiej w zaa ij (Kd 
Dwaj żołnierze ciężko ranni SN 


spadł z wozu. kaleczac sie 
| Częstochowa, 21 maja. ņz nieustalonej przyczyny zahamował na- 

Plac podjasnogórski był wczoraj o|gle auto: zaś siedzący w niem żołnierze, 
godzinie 9-ei rano terenem nieszczęśli- wskutek gwałtownego wstrząsu wyle- 
wego wypadku. cieli na jezdnię, doznając licznych po- 

Oto w związku z odbywającym się | tłuczeń. 

w Częstochowie zlotem młodzieży P.C. Między innymi dwaj żołnierze zostali 
K. pięciu żołnierzy z podoficerem na cze- |poważnie okaleczeni, mianowicie szere- 
le otrzymało rozkaz udania się do po-|gowiec Edward Stolarski odniósł poka- 
bliskiego Lisińca po słomę na kwatery | leczenia głowy I wybicia oka, zaś szere- 


„CASINO” pocz. 4.15 
Dió nieodwołalnie poraz ostatni 


Młodzież szkolna za kupo- 
nami i bez po 54 gr. 


b S braman | 
| D DZUNGL 
i Dia starszych ceny zniżone 


ROZA ETAM | ; ARA = 
; noclegowe w koszarach. goniec Józef Wójcik — ogólnych cięż- 
PETT) i chwili; gdy załadowany stomą{ļkich kontuzyj, 
| Nieście pomoc ; wóz ciężarowy wraz z umieszczonynąi na Obu poszkodowanych pogotowie ka- 


m EB r samym wierzchu 5-ciu żołnierzami zna- |sy chorych odwiozło do szpitala Panny 
naibiednielszym iazło się na spadzistym skręcie od Jasnej | Marji na kurację. | 
Góry do ulicy ks. Kordeckiego, szofer 


i 
f 4 
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|Ciekawa 


ladomo 


4 kiego 
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|! 
Ai tyz hansa wszystkie przedsię- 
TARTA R andlowe i przemysłowe na 
sii MYstki zy Niemieckiej rozsyłać do 
(b Hticzn,, irm i przedsiębiorstw za- 
— | ad jJednobrzmiące listy, w któ: 
Ik Jest twniają. że w Niemczech nikt 
NW dyw drześlądowany. nikomu się 
| „Niech nie dzieje i — wogóle... 
Aii A Mówi dokument. Jeden z przy 
| kina] z! redakcji dostarczył nam 
kękię Cyrkularza, który firmy nie- 
l dy każ, ączają do: każdej przesyłki 
"p ego listu handlowego, wysy- 
10, ASranicę, 


pl 10; dosłowny przekład z niemiec- 


[oye wszystkich naszych klijen- 
p agranicznych! 


m 


M: 0zą + + 
fy granicami 
Szechnia ne są 0 


Nieme 


Niemiec rozpo” 
stosunkach w 
| zech wieści, nie odpowiadają- 
"W Żadnej mierze rzeczywistości. 
sii dOWY rząd niemiecki posia- 
g lye ę i dba o spokój i porządek. 
| tieri | zdrowie zarówno obywateli 
ję SCkich jak i cudzoziemców, 
bm chronione i z żadnej strony nic 
ie zagraża. 
Ad] czę Szelkie wiadomości. głoszące a 
ył dlon przeciwnem są celowo zmy* 
M| dy Przez elementy rozkładowe i 
p |na dzą, że międzynarodowy hol- 
„je Ney Zm. przeciwko któremu obecne 
gh LUCY narodowe stawiają niepoko” 
iien ,7APOTĘ, nie cofa się przed uży- 
/ EN żadnych metod, mających zohy- 
7 BR ie iemiec narodowych na celu, 
dl aród niemiecki oczekuje w swel 
ni boki z tą międzynarodową robotą 
Hy, dowa pomocy  przedewszyst- 
kau tych narodów. które może do- 
adi Szcze niezupełnie zrozumiały I 
mie. tel strony grożące niebezpie- 
A „stwo. IE A 
1 zatem pragnie naród niemiec- 
„oł Spokoju kontynuować 
| 


(i) 

y 

TA 

go” | a 
|) 

ft |, 

; 

j 


FE: 


UES A rą- 
l. pyé w spokoju z calym Światem, 
gł by. simy panów w interesie u- 
| domienia o przyczynienie się 
zkajkój ęZPowszechnienia niniejszego o- 
prwy, Ka i przeciwdziałania tym spo” 
Ad rozpowszechnianiu btamstw 
l | zacji w Niemczech. 
poważaniem itd“ i 
1 (nastepuje podpis I pieczęć 
firmy). 


J SI tej treści rozsyłane są przez 
b emieckie do wszystkich zakat- 
kj lata: gdzie potężny handel nie- 
tyczy miliony odbiorców, do- 


gr 
Al U 


ily 


U A transportowców, bankierów 
my, le wiemy. czy szerokie koła 
ady Narodowej opinii dają się łatwo 


Wat podyktowanym przez nle- 
Hi,” ministerstwo propagandy okół- 
ady, ale wiemy, że o przekonanie 
U, by niezmiernie trudno w świet- 
jiahywalących z Niemiec codziennie 
i Wiadomości o niesłychanych I 
I: iq stykowanych od stuleci aktach 
E ezprawi, napadów, specyficz- 


MR z Sztowań, pozbawiania możno- 
Ml robkowania itp. 

a Mal Widocznie; musimy mieć  słusz- 
KOAN Koro wpadł nam w ręce odpis 
Ład, VE 
M irm niemieckich, 
qwnież wysyłaniem okólników: 


Je, 
mó nych w treści z przetłomaczo- 
Avy żel... | 

do Alki bank niemiecki, a mianowicie 


ssd ner Bank“ w Dreźnie wysłał 0- 
ataki do jednaoco z natwiokszvch 


ÓW. | 


i. S Halton 


|| 
1}. CHOROBY DZIECI 
 J|PRzEPROWADZIŁ SIE i_ MIE- 
D SZKA OBECNIE PRZY 
4 


Jal Gide a 


Nr. tel, 228-82. 50-2 


banków w świecie 


«że z polecenia rządu nie-|w świecie banków francuskich 


| 


„Socie- 
te Generale" w Paryżu. 
„Societe Generale“ w Paryżu — wi- 
docznie rządzą nią ludzie dobrze wy- 
chowani — nie pozostawiła adresowa- 
nego do niej listu bez odpowiedzi i oto 
ta odpowiedź w dokładnem tłumacze- 
niu z francuskiego: 

Do Dyrekcji „Dresdner Bank". 

„Wielce Szanowni Panowie! 

Dzisiejsza poczta poranna przy- 
niosła nam pewien okólnik, którego 
treść wprawiła nas w zdumienie. 

Nie możemy powstrzymać się od 
uwagi, że żaden francuski bank i 
żadna francuska firma handlowa nie 
pozwoliłyby sobie w zadnym wy- 
padku przesłać swemu klijentowi 
cyrkularzy o treści polityczno = pro- 
pagandowej w korespondencji. doty- 
czącej spraw pieniężnych. czy han- 
dlowych. Z wielkim żalem dopatrzeć 
się musimy w tego rodzaju przesył- 
ce wyrażnych oznak braku poczucia 
taktu, pochodzących z wrodzonego 
chyba braku smaku, 

Wiadomo nam najdokładniej, ja- 
kiemi kryteriami posługiwać się ma- 
my w dziedzinie oceniania faktów, 
świadczących o  systematycznem 
prześladowaniu żydów przez rząd 
niemiecki. Wiadomo nam dobrze, że 
we wszystkich dzielnicach Niemiec 
lekarze pochodzenia żydowskiego u- 


AZP ZZĘ 
wymiana listów 


Między wielkim bankiem niemieckim a jednym z 
„Scciete Generale“ w 


| 


sunięci zostali ze szpitali, a adwoka- 
ci niemiecko * żydowscy z sądów. 
Wiadomo nam równie dokładnie, że 
wielkie niemiecko - żydowskie do- 
my handlowe zostały zamknięte z 
rozkazu partii, która obecnie w Niem 
czech dzierży władzę. 
„Każdy naród jest panen? swych 
poczynań w obrębie swoich granic. 
Nie leży w żadnym razie w zamia= 
rach naszych mieszanie się do we- 
wnętrznych spraw niemieckich lub 
zaprzątanie sobie głowy wypadka* 
mi, o których piszemy powyżej. 
Ale jest bezwzględnie naszem pra 
wem  odmówienie uczuć sympatji 
narodowi. którego rząd postawił So- 
bie za cel swego działania zburze- 
nie wszystkich zdobyczv nowocześ- 
nej cywilizacji w dziedzinie praw 
ludzkich i wolności. f 
Mogą panowie być przekonani, 
że w stosunku do ich instytucji ban- 
kowej i w stosunku do każdego po” 
szczególnego obywatela niemieckie- 
go nie zmienimy naszych uczuć sym 
patji. Nie możemy jednak uczuć tych 
zachować w stosunku do całego na- 
rodu niemieckiego. Nie możemy bo- 
wiem kryć naszego przekonania, że 
pewnego dnia partja narodowo = $o- 
_clalistyczna: w ręce której oddali pa- 


Str. 5 


największych 
Paryżu. 


nych krajów europejskich, co zmusi 
nas raz jeszcze do wystapienia w 
obronie naszych granic i w obronie 
naszej wolności. 

Przy sposobności chcielibyśmy 
rządowi waszemu przypomnieć pe- 
wien szczegół historyczny, datują- 
cy się z XVI-go wieku, kiedy Fer- 
dynand Katolicki uznał za wskazane 
wypędzić żydów z Hiszpanii. Ojciec 

w. udzielił wówczas gościny wy-. 
znanym żydom w Rzymie. stwarza: 
jąc dla nich „ghetto”, a sułtan tu- 
recki przygarnął ich w Adrjanopolu. 
Tenże sułtan turecki wystosował 
wówczas do króla Ferdynanda Ka 
tolickiego pismo, w którem pisał: 

— Drogi kuzynie! Dziękujemy 
Wam za to, żeście ziemie nasze zbo- 
gacili, czem uczyniliście swoje bie- 
dniejszemi"... 

Proszą nas panowie pozatem o. 
rozpowszechnianie swego okólnika. 
Mogą panowie być przekonani, że 
prośbę ich chętnie spełnimy, ale ie- 
dnocześnie rozpowszechnimy niniej- 
szą naszą na ich list odpowiedź. 

Z wyrazami prawdziwego powa- 
żania 5 z 

Dyrekcia „Societe Generale“ 
= 6, „tę w Paryżu“. 
Czy potrzebny jest komentarz? Są- 


nowie rządy swoim krajem — zwró- | dzimy, że — nie... 


ci nożadliwv wzrok w kierunku: in- 


EE ECA ZEE EW TY DEC TNIE PRO AE TEDE COZ OW TOW ACERO EE T ZOO ZPO OÓ DO LM 
Gio PA d 

Uzdrowiska krajowe 

cieszyć się będą w roku bieżącym wielką frekwencją.— Legenda 


o „cudownej skuteczności“ wód zagranicznych zostanie rozwiana 
poszukujących zagranicą zdrowia, jest|nego w ciągu ostatnich siedmiu lat 


Rozpoczyna się okres wywczasów 
letnich, wyjazdów do uzdrowisk, stacyj 
klimatycznych. kąpieli itd. Powstaje 
mimowoli. pytanie dokąd: echać,/a<pize- 
dewszystkiem czy do uzdrojowiska kra 
jowego, czy zagranicę. Jakkolwiek to 
się dziwnem wydać może, ciągle je- 
szcze pokutuje u nas przeświadczenie, że 
leczyć się, o ile kto istotnie szuka kura- 
cji poważnej, można tylko zagranicą. 
Pod tym względem jesteśmy jednem z 
najkonserwatywniejszych społeczeństw 
Pielęgnujemy bowiem zwyczaje i poję” 
cia z przed lat kilkudziesięciu, kiedy 
to faktycznie rola uzdrowisk krajowych 
była znikoma w lecznictwie, 

Rok rocznie w naszym bilansie płat- 
niczym rubryka „turystyki“ wykazuje 


saldo ujemne w. wysokości kilkudziesię-. 


ciu miljonów zł. od którego jeżeli na- 
wet odjąć sumę 30 — 40 milj, wydaną 
przez naszą młodzież studjującą, to i 
tak zostaje jeszcze conajmniej drugie 
tyle. Zaznaczyć należy, że Owe kilka- 
dziesiąt miljonów złotych stanowi saldo 


bez porównania wyższa: 


liczba gości w 36 najbardziej renomo- 


Tłumaczyć to można tylko konser | wanych uzdrowiskach i kąpieliskach ze 


„watyzmem «jednej strony, z YA i p 
snobizmem. Są u nas jeszcze lu dla 


których „zagranica“ ma coś niezwykłe” | 


go, niecodziennego. Dla nich wyjazd 
zagranicę jest czemś, co ich wyróżnia z 
szarego bezbarwnego tłumu. A przecież 
cała przyjemność polega wyłącznie na 
tem że można zaimponować ową ;,za- 
granicą“. | 

Za mało się u nas o tem mówi i pi- 
sze. Bo szerokie koła naszevo społeczeń 
stwa powinny sobie dobrze uświado- 
mić, że walory lecznicze naszych uzdro- 
wisk wcale nie są mniejsze od zagra- 
nicznych. Dość wymienić Krynicę, Cie- 
chocinek, Inowrocław, Busko, Nałę- 
czów, Solec, Rabkę, Truskawiec. Drus- 
kieniki itd., razem zaś około 200 miej 
scowości. A kąpiele morskie — prze- 
cież mamy ich jedenaście, Jest w czem 
wybierać: , 

Cyfry mówią. iż frekwencja w uzdro- 


ujemne. a suma faktycznie wydana |wiskach naszych Wzrasta, Według o- 


przez naszych turystów ł kuracjuszy, statnich danych Gł. Urzedu Statvstycz- 
EBD KRC E TŁA TYRAWA ZPO A WSSE AES BE TOTEBRET OC CWE 


Zegary synchroniczne 


są idealmy.m cZasomierzenm. 


Od czasu rozpowszechnienia zegara 


Vystosowanego z Francji do je- | wahadłowego przez fizyka holenderskie- 
zabawiającej | go Krystjańa Huygensa, przełomowem 


wydarzeniem w dziedzinie mierzenia cza 
su stał się wynalazek zegara synchro- 
nicznego. Aczkolwiek zastosowanie tego 
odnosi się poraz pierwszy do r. 1891, nie 
możliwą jest dzisiaj rzeczą stwierdzić, 
kto był właściwie wynalazcą zegara 
synchronicznego. i 

Zegary synchroniczne, pozbawione 
poruszającego je wahadła, wprawiają w 
ruch maszyny, wytwarzające prąd zmien 
ny, które odgrywają rolę zegara-matki 
dla niezliczonej ilości zegarów synchro- 
nicznych, wskazujących godziny i minu- 
ty z niesłychaną PYTA: Synchroniza- 
cja i precyzja słały się możliwe dzięki 
rądowi zmiennemu, którego zmiany od 
ywają się najczęściej po sto razy na se 
kundę. Mały motorek synchroniczny w 
zegarze reaguje na zmiany prądu i prze- 
obraża je w ruchy wskazówek zegaro- 

ch. 
Zegary tego typu można uważać za 


narzędzia gospodarstwa domowego, urus 
chamiane motorkiem elektrycznym, któ- 
rego zużycie prądu jest minimalne, nie 
przekracza ono bowiem 2 watów, t, j, 
wynosi najwyżej 1 kilowat-godzinę w 
ciągu 500 godzin. Tą oszczędnością w 
zużyciu prądu i taniością różnią się ze- 
gary- synchroniczne od zegarów porusza 
nych również prądem elektrycznym, ale 
nieopartych na zasadzie synchronizacji. 
Wskutek niezwykłej prostoty w kon- 
strukcji swej, zegary synchroniczne nie 
wymagają reperacji, są one przeto ide- 
alnym czasomierzem dla każdego. 

Wątpliwości, jakie nasuwają się czę- 
sto pod adresem naszych zwykłych zega 
rów wahadłowych, czy wskazują one 
aby dobrze godzinę, czy nie spóźniają 
się, czy nie spieszą się — wątpliwości te 
ustają zupełnie i bezapelacyjnie, gdy 
wchodzi w grę zegar synchroniczny, 

W wieku elektryczności słusznie mo* 
żemy powiedzieć, iż elektryczność daje 
nam nietylko światło, siłę i ciepło, lecz 
również i czas, 


121.495 wzrosła do 212.093 osób. czyli 
b 74,6 poc. Ale przecież trzeba wziąć 
pod uwagę, że państwo nasze liczy 
około 33 milj. ludności i że z samej 
Warszawy wyjeżdża przeszło 200 tys: 
osób w okresie letnim, nie licząc dziat- 
wy, udającej się na kolonie letnie. 

Nie jest zatem tak dobrze: jakby się 
zdawało, Wzrost liczby kuracjuszów 0 
75 proc. prawie jest objawem bardzo 
pocieszającym, ale owe 40 — 50 tys. 
osób, udających się corocznie zagrani- 
cę, to pozycja bardzo poważna, tem 
bardziej, że są to ludzie przeważnie za- 
możni. o | ORA 

W uzdrowiskach woj. warszawskie- 
go frekwencja w ciągu tych siedmiu lat 
wzrosła o 10.4 proc. (z 22.453 do 24.799) 
woj. kieleckiego o 63:1 proc: (z 5.851 do 
9.542). woj. białostockiego o 173.6 proc. 
(z 2.907 do 7.955). wol. poznańskiezo— 
o 95.3 proc. (z 3.038 do 5:933): woj: kra- 
kowskiego o 79.3 proc. (z 57.320 do 
102.779), woj.  stanisławowskiego a 
123.3 proc, (4.706 do 10.508). lwowskie: 
go .0 62:7 proc. (z 14:631 do 23.803), Po- 
cieszające wielce jest duże stosunkowo 
powodzenie kąpielisk morskich, gdzie 
liczba gości wzrosła w tym czasie o 
158,9: proc. (z 7.489 do 19.392). i 

Jakkolwiek przytoczone cyfry świad 
czą, że w społeczeństwie naszem C0- 
raz bardziej rozpowszechnia się prze- 
świadczenie o korzyściach pobytu w 
krajowych uzdrowiskach, to wszakże 
ze względu na liczbę ludności : naszego 
kraju, cyfry te są bardzo skromne. Fak- 
tem jest, że cierpienie. któregoby nie 
można było leczyć w krajn i któreby 
wymagało wyjazdu zagranicę, jest wy* 
ijątkiem rzadko się zdarzajacym, ležet 
dodać udogodnienia i zniżki komanika- 
cyjne, tani pohyt w uzdrowisku kraic- 
wem. to czas iuż zerwać nareszcie 
legendą o cudownej skuteczności „wós” 
zagranicznych. Cuda takie zdarzala s» 
i u nas na każdvm kroku. ARE 


Boncour wyjechal 
do Genewy. 
Paryż, 21 maja. 


Paul Boncour odjechał dziś o godzinie ` 
11-ej wieczór do Genewy, 


(BUM! 


aD S 


Niedziela sensacyj ligowyc 


Pogrom Pogoni lwowskiej w Łodzi. — Ruch zwycięża Wartę. ~ Re 
Ł. K. S.,na czele tabeli grupy wschodniej. „b 


Niedziela wczorajsza przyniosła wre- 
szcie pewnego rodzaju ożywienie w tego 
rocznej batalji ligowej. 

Bogaty program spotkań oraz sensa- 
cyjne wyniki uzyskane w Łodzi, Pozna- 
niu i Warszawie, przyczynią się niewąt- 
pliwie do wzrostu zainteresowania roz- 
grywkami ligowemi, które ostatnio zma- 
lało szczególnie w grupie wschodniej. 

Największą niespodzianką wczoraj- 
szych rozgrywek jest wysokocyłrowa po 
rażka Pogoni w walce z ŁKS-em. 

| Dzięki temu sukcesowi, łodzianie wy- 

sunęli się na pierwsze miejsce w tabeli, 
górując nad Pogonią i Legją lepszym sto- 
sunkiem bramek, 

W grupie zachodniej sensację budzi 
wygrana Ruchu z Wartą w Poznaniu, — 
Zwycięstwo ślązaków zapewniło im na- 
dal prowadzenie w tabeli. 

Po wynikach wczorajszych, tabele obu 
grup przedstawiają się następująco: 


GRUPA WSCHODNIA. 


Klub Gier Pkt. St. br. 
1) ŁK.S. 3 5 6:0 
2) Legija 3 5 6:3 
3) Pogo i 4 5 6:8 
4) Czarni 4,3 4:5 
8).22P.P. A ana Teer E a 
6) Warszawiaka 4 2 1:4 


GRUPA ZACHODNIA. 


Klub Gier Pkt. Stos. br, 
1) Ruch 5 -8 13:4 
1) Cracovła 4 6 9:3 
3) Wisła 4 4 5:3 
4) Warta 5 4 8:8 
5) Garbarnia 4 3 4:8 
6) Podgórze 4 0 1.14 


Legja-Warszawianka 0:0 


Nasz warszawski korespondent tele- 
fonuje: 

Do zawodów z Warszawianką wy- 
stąpiła Legja osłabiona brakiem Nawro- 
ta, Szallera i Cubelaka. 

` Pozostaje to niewątpliwie w ścisłym 
„związku z nieporozumieniami w łonie 
sekcji piłkarskiej wojskowych, datujące 
się już od początku tegorocznego sezo- 
nu i łączy się to z niewystawianiem do 
zawodów Ziemiana. 

Stosunki te winny corychlej ulec na- 
prawie, gdyż odbić się to może ujemnie 
na drużynie, którą bądź co bądź czeka 
poważne zadanie w grach ligowych. 

W Warszawiance brakowało jedy- 


nie Rusina, pozatem zespół wystąpił w, 


komplecie ze Zwierzem II na obronie 
oraz Makowskim na środku napadu. 
Mecz należał do nieudanych. Legja 


wyjątkiem 20 minut drugiej połowy, 
jednakże zupełna impotencja strzałowa 
napastników stanęła na przeszkodzie w 
zdobyciu bramki. | 

Warszawianka grała również słabo, 
ograniczając się jedynie do sporadycz- 
nych wypadów. Wyróżnili się w zespo- 
le wojskowych Martyna oraz Przeź- 
dzieccy. 

W Warszawiance najlepszy Domań- 
ski w bramce, który obronił szereg gro- 
źnych strzałów. 

Sędzia p. Romanowski dostroił się 
całkowicie do poziomu gry. i 


Ruch--Warfa 2:1 (1:1) 


Występ leadera grupy zachodniej 
vywołał w Poznaniu duże zaintereso- 
vanie i na boisku Warty zebrało: się 
tkoło 5.tysięcy widzów. | ; 

Ślązacy wystąpili do zawodów -w 


R 


ELG, 


Toamne NS S [2 


komplecie. w zespole Warty brakowało 
Szerikiego II i Fliegra. 

Pierwsza połowa gry należy do Ru- 
chu, który jest naogół zespołem lep- 
szym. W 27 minucie po licznych ata- 
kach udaje się wreszcie ślązakom zdo- 
być bramkę przez Gwoździa: Wynik 
ten utrzymuje się do przerwy. 

Po zmianie pól Warta już w pierw- 


szej minucie wyrównuje z zamieszania 


pobramkowego: Gra powoli wyrównuje 
się, 

Obie strony nie wykorzystują wielu 
sytuacyj, lecz zupełnie nieoczekiwanie 
na 2 minuty przed końcem meczu uzy” 
skuje Ruch rzut z rogu, z którego”pada 
zwycięski punkt zdobyty piękną głów- 
ką przez Peterka. 

Sędziował b. dobrze i spokojnie p. 
Marczewski z Łodzi. 


Pogoń: Albański, Bereza, Jeżewski, 
Czechowicz, Hanin, Deutschman Wio- 
lanczyk, Matias, Zimmer, Nachaczew- 
ski, Niechcioł: 

Ł. K. S.: Frymarkiewicz Gałecki, 
Karasiak, Pegza, Welnic, Janczyk, Dur- 
ka. Herbstreich. Miller, Sowiak, Król. 

Pogoń wystąpiła bez 
wanego Kuchara, a ŁKS zmuszony był 
w ostatniej chwili powierzyć kierow- 
nictwo napadu Millerowi, gdyż nie sta- 


wit się do zawodów Feja, predystyno= | d 


wany przez kierownictwo na pozycję 
lewego łącznika, 

Czerwoni wygrali mecz zupełnie za- 
służenie, wszystkie bramki były wypra- 
cowane przez świetnie dysponowaną 
linię napadu, mimo to porażkę w tym 
stosunku uważać należy za krzywdzą- 
cą dla Ilwowian. którzy według prze- 
biegu gry zasłużyli conajmniej na ho- 
norowy punkt. 

Lwowianie' mimo wysokiej: porażki 
mogli się podobać i grali znacznie le- 
piej aniżeli w roku ubiegłym. Podobała 
sę szczególnie linja napadu w zespole 
gości, która przeprowadzała bardzo e- 
fektowne akcje i b. często niepokoiła 
tyły gospodarzy. Napastnikom Pogoni 
brakło jednak wykończenia w akcjach, 
celności w strzałach to też goalkepper 
ŁKS-u nie miał większego pola do po- 
pisu. Najlepszymi zawodnikami w na- 
padzie Pogoni byli Matias i Niechcioł, 
którzy głównie stwarzali groźne sytu- 
acje pod bramką łodzian. 

Do dobrej gry napadu nie umiała slę 
absolutnie dostosować linia pomocy anl 


wypadów, 


skontuzjo” i 


Gragouia--Garharnia 
1:1 (1:0) 


Cracovia wystąpiła do gry bez kon- 
tuzjowanych Kososka, Pająka i Kubiń- 
skiego. Mecz nie należał do interesu- 
jących aczkolwiek gra stała na niskim 
poziomie. Cracovia już w 5-ej minucie 
zdobywa bramkę przez Kisielińskiego, 

Od tej chwili bezustannie niemal a- 
takuje Garbarnia. lecz atak marnuje 
szereg sytuacji. 

Po zmianie stron Garbarnia znów 
przeważa i w 16 min. po centrze Ries- 
nera zdobywa Smoczek wyrównującą 
bramkę. 

Garbarnia nadal przeważa. Cracovia 
ogranicza się jedynie do sporadycznych 
z których jeden niemal 


E. K. $..-Pogoń 5:0 (1:0). 


Wspaniały sukces czerwonych.—Sowiak najlepszy na boisk; 


obrona, która ma na sumieniu wysoką 
przegraną swej drużyny. Hanin nie po- 
trafił zastąpić godnie Kuchara a obaj 
pomocnicy skrajni wypadli defenzywnie 
b. blado- 

Obrona Pogoni była najsłabszą czę- 
ścią drużyny. Zarówno Jeżewski jak I 
Czechowicz zawiedli zupełnie pod 
względem taktycznym i wykopu. Albań 
Ski nie miał zbyt dobrego dnia, mlimo 


tym razem doskonale pierwsze skrzyp- 
ce grał napad; który strzelał b. dużo i 
celnie, 

Stosunkowo najsłabszy był Miller 
który nie umiał podołać odpowiedzial- 
nej pozycji kierownika napadu zwłasz- 
cza, że był to jego drugi mecz w dniu 
wczorajszym gdyż przed południem 
grał w drużynie rezerwowej. 

Najlepszy z-napastników był So- 
wiak, doskonały w polu i bardzo przy” 
tomny pod bramiką. Sowiak był auto- 
rem niemal wszystkich bramek. 

Dzielnie sekundował mų Herbstreich 
Obaj skrzydłowi tym razem  nienajle- 
psi, chociaż: Król swemi biegami stwa- 
rzał ustawicznie groźne sytuacje pod- 
bramkowe. Mi , 

W linji pomocy jednakowo, dobrze 
przez cały czas gry wypadli Pegza i 
Jańczyk, natomiast Welnic rozegrał się 
dopiero w drugiej połowie. 

Na obronie wybija? się tym razem 
Gałecki, a Karasiak wykazał dobrą 
formę dopiero w drugiej połowie. 


Kurpesa bije rekordy 


przeważała niemal przez cały czas zaj: 


ofkrężgome w zawodach fekfkoatfetycznychi £0Z£A 


W sobotę i niedzielę odbyły się za- 
wody lekkoatletyczne o mistrz. kl. C. 
(okręgu). Uzyskano na nich szereg b. do 
rzyczem Kurpesd po- |2) Hakoah. 


brych wyników, 


prawił rekordy okręgowe w biegach na 


5i 10 klm. 


W. biegu na 100 m. zwyciężył Seidel 


(UT) 11.8, 2) Pietrzak (WKS) o pierś). 


Bieg 400 m. 1) Seidel (UT) 55,8, 2) 


Kaczmarek (Tur). 


Bieg 800. m, 1) Kaczmarek (Tur)| 


2.09.2, 2) Króning (IKP)... 
Bieg 


Zgierz) 16.27 (rekord okr. popr. o 0,4 s), 


2) Jańczyk (Zjedn.). 


* Bieg 10 klm; '1) Kurpesa 34.06 (daw- 


ny rek. okręgu 35.42,4). 
Bieg 1.500 m. został unieważniony. 


"© Bieg 400 m. płotki; 1) Frank (Zjedn.) 


68,4, 2) Maliniak (Mak.). 


-5 klm, 1) Kurpesa (Strzelec, |. 


Sztafeta 4x100 m. 1) WKS. 48.7, 2) 
Makabi o 3 m. wtyle. 
Sztafeta 4x400 m. 1) Kruszeender 4.05 


Rzut kulą: 1) Lindner (Sok.) 11.82, 
2) Gołębiowski (WKS) 11.06 m. 

Rzut dyskiem: 1) Lindner (Sok.) 31.45 
m. 2) Kęsikowski (Wima) 31.33 m. 

Bieg 110 m. płotki: 1) Jóźwik (WKS) 
19.4, 2) Heiman (Wima). 

Skok wdal: 1) Andrzejak (ŁKS) 6.06 
m., 2) Kaszyński (Zjedn.) 5.95 m. 
`. Bieg 200.m.: 1) Szuchowski (WKS) 
25.2, 2) Paszkowski (Strz., Zg.). 

Tyczka: 1) Wistehube (UT) 2.93, 2) 
Ułaszewski (Wima) 2.83 m. 

Skok wzwyż: 1) Ułaszewski (Wima) 
1.59 m., 2) Andrzejak (ŁKS) 1.59 m. 

W punktacji klubowej: 1) WKS. 24 
p. przed KPZjednoczone i Wimą po 11 
punktów. Startowało 139 zawodników. 


| markiewicz w tej faze gry ZA 


| ca. 


przed zakończeniem meczu 0 
kończy się zdobyciem Ex 
bramki przez Kiesielińskiego: -idet k ici 
Sędziował b. dobrze p. Schnei ( h SK: 

u” n 


Ezarni--22 p. p. 24 Go 
Spotkanie ligowe Czarnych jenot Ma 
p. zakończyło się ciężko wyWA jedi" 
zwycięstwem lwowian, którzy tett., l) 
do przerwy byli lepszym zespi vit. | 
22 p. p. zaprezentował Się i 
przy większym szczęściu móg 
wieźć punkt ze Lwowa. ch. 
Pierwsza bramka dla Czarny” gg 
da ze strzału samobójczego a **" 
przerwy ustala Makuch. 
Po pauzie przeważają 
którym udaje się zdobyć Hof, 
punkt przez Rusinka: Widzów ogg 
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Frymarkiewicz jak już zanari R Ki 
my nie miał pola do popisu’, „4, Peg 
Gra była b. żywa i interesti a 

pierwszej polowie gra jest naogă 
równama:. Niebezpieczniejsze ` SA, 
ŁKS-u, który już w 12-ej min 
bywa piękną bramkę przez 
cha, z podania Sowiaka. | 
Godne zanotowania są min. ago 
1.85, w których czerwoni re PARY 


wspaniałe sytuacje podbramko jg M 


e: 


był zaledwie jeden raz. a 
Po zmianie stron już W- żyło 
minucie wykorzystuje Sowiak Pozgilik. 
nie zamieszanie pod bramka * rangi 
bedąc odwrócony tyłem do *"zuyzf, 
zdołał w mistrzowski sposób wać © 
czujność Albańskiego i wpakow” ia 
kę do siatki = fad 
W 6 minut później Miller Ró w. (M 
driblingu strzela z dwuch kroko geo, t 
cią bramkę a w 19-ei minucie s ń 
streich po ładnym przeboju 
czwartą bramkę. HRABI 
Pogoń dąży za. wszólką, centi 
zyskania honorowego punktu poleć 
ło kwadrans przesiaduje na. pol 
ŁKS-u, lecz napastnikiem ,*yg? 
nic się nie udaje. ŁKS natomie” mp 
kanaście minut przed końcem Tia 
czwartą bramkę ze strzału SO% ond 
przy stanie 5:0 dla miejscowy” ggwa wi 
sędzia b. Brzeziński z Poznania * mi 
duje koniec meczu. - 95004 
Publiczności zebrało sie 20a 


U 
Niemcy — Holandia ý ń 
"Mecz o puhar Davis? t 


W niedzielę w ostatnim aniola 
o puhar Davisa Niemcy — dy 
oje jen 


zostały rozegrane dwie gry.P 
panów. Crammer pokonał 


Leen. Bruggen 6:3, 6:2, 6:3. 
wywalczył jedyny punkt dla 
punktacji zwyciężyły Niemc?* 1 ady 
staną do rozstrzygającej walk, cd + 
ponią w Berlinie w dniach 91 | 
WAŻ IF 
Jeszcze jedna pori“ {i 
Wisły w Belgii: pi 
W meczu rozegranym przeź testy. Ń 
ską Wisłę w Antwerpii z tamala ty 
klubem FC Antverp Wisła do7 „49 
rażki w stosunku 1:5 (0:2). „407 0 
Drużyna krakowska wyka”? 


męczenie i grała słabo. - 
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roz. (Ostatni ty 


{i i t 
|) 


dzień pierwszej run- | 
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„Is tabeli ściągnęło na boisku 
fira ; około 1500 widzów. 
Ywa i interesująca potrafiła 
i Wk ów stale. w -napięciu, Tu- 
ę BZ uchodzili za faworytów 
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należy w pierwszym rzędzie wspaniałe- 
go Pisarskiego, który wybija Się na 
czoło bramkarzy łódzkich, Lenarta i 


: Stolarskiego. 


Sędziował dobrzę p. Stepier: 
„Przedmecz rezerw zakończył się 
sh kasiu wojskowych w stosunku 


S.KS.--h,K,S. Ib 2:0 (1:0) 


, Dzięki temu zwycięstwu wysunął 
się SKS na drugie miejsce i stał się po- 
ważnym kandydatem do zdobycia tytu- 
łu mistrza, 

Mecz był ciekawy, przyczem po- 
ziom gry był stosunkowo wysoki, gdyż 
obie drużyny były dobrze dysponowane 
i wykazały dużą ambicię. Mecz toczył 
się ze zmienną przewagą. Oba ataki 
często przeprowadzały akcje ofenzyw- 
ne, przyczem w SKS-ie wyróżniał się 
celowością i pracowiłością Antczak na 

ku oraz na lewym skrzydle Ślą- 
zak, natomiast duszą ataku ŁKS-u był 
Miller, który wyrabiał dla swych part- 
nerów dogodne pozycje podbramkowe. 

Pomimo obopólnych wysiłków pierw 
sza bramka padła tuż przed przerwą 
zupełnie niespodziewanie dla SKS-u ze 
strzału Czerskiego z winy: bramkarza 
ŁKS-u — Jakubca, któremu piłka wy- 
ślizgnęła się z rąk. 

Druga połowa meczu jest prowa- 
dzona w znacznie wolniejszem tempie: 
ŁKS dąży do wyrównania: lecz dobre 
tyły SKS-u paraliżują wszystkie akcje 
ofenzywne przeciwnika. (Na wyróżnie- 
nie zasłużył Kudelski). Rzut wolny dla 
SKS-u Antczak strzela w słupek. W 20 
min, ŁKS ma okazję wyrównania przez 
Urbańskiego, lecz ten ostatni nie tra- 
fia do bramki zr2-ch metrów, W 30 i 31 
min. ŁKS nie wykorzystuje dwuch 
kornerów. Pod koniec zawodów gra 
przybiera charakter wvbitnie brutalny. 


ubi. 


1933 


K.S. siega po tytuł mistrzowski. 


ykle zacięte boje piłkarskie w klasie A. 


tak że bramkarz Jakubiec sfaulowany 
przez Owczarka był zmuszony opu- 
ścić boisko. 

Zdawało się że wynik 1:0 utrzyma 
się już do końca, lecz znów niespodzia” 
nie SKS zdobywa bramkę w ostatniej 
minucie meczu przez Antczaka. Sędzio- 
wał dobrze p. Rettig. 

Przedmecz rezerw 6:3 dla SKS-u. 


WIMA— Makkabi 9:2 (4:0). 


Spotkanie dwuch outsiderów tabeli 
zakończyło się zupełnie  nieoczekiwa- 
nie wysokocyfrowem zwycięstwem ze- 
społu fabrycznego. 

Tym razem jednakże WIMA na zwy- 
cięstwo w zupełności zasłużyła aczkol- 
wiek wynik cyfrowy spotkania jest 
stanowczo za wysoki i nie odpowiada 
przebiegowi gry. 

Do katastrofalnej porażki Makkabi 
przyczynił się w pierwszym  rzedzie 
bramkarz zespołu żydowskiego Feln- 
berg, którego występ po dłuższej przer- 
wie nie mógł nikogo zadowolić: 

Pozatem należy zauważyć. że Mak- 
kabi wystąpiła bez swego dobrego Lau- 
enburga: 

Pierwszy kwadrans gry należy do 
Makkabi, następnie inicjatywę ujmuje 
WIMA. która w ciągu kilku minut zdo- 
bywa 4 bramki. 

Po zmianie pól udaje sie WIM-te 
zdobyć jeszcze jedna -bramkę. Teraz 
głos zabiera Makkabi, która uzyskuje 
przez Goldberga II dwie bramki. 

Na tem kończy się jednak wysiłek 
zespołu żydowskiego,- gdyż  WIMA 
znów ujmuje inicjatywe i w krótkich 
odstępach czasu uzyskuje jeszcze czte- 
ry bramki. 

Meczem kierował p. Piotrowski. 

Przedmecz rezerw zakończył 
zwycięstwem WIMY w stos. 2:1. 


się 
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Klasa A w kraju. 


W meczach A-klasowych w kraju w 
Warszawie osiągnięto wyniki: Polonia 
— Drukarz 6:0, Skoda — Legia 2:1, 
Orzeł — Makkabi 2:0, Gwiazda —Elek- 
tryczność 5:0, AZS — Watt 3:1, War- 
szawianka Ib — Świt 0:1. Na Śląsku: 
Kolejowy — Chorzów 4:3, Orzeł — 
BVC 4:3. We Lwowie: Hasmonea — 
Orlę 1:0. W Poznaniu: Legja — Ostro- 
via 5:0. Polonia (Leszno) — HCP. 0:3 
ONE Olimpja — Warta Ib 3:2 
0:0 


Spotkania piłkarskie 
o mistrzostwo klasy B i C. 


W meczach o mistrzostwo łódzkiej _ 
klasy B: Sztern pokonał Sokół (Zgierz) 
2:1 (1:1), zaś w Pabianicach Sokół 
(Pabi) PTC 3:0 (0:0) i Burza —»Kru- 
szeender 1:1. W mistrzostwie klasy ©, 
Bar-Kochba zwyciężyła Morgensztern 


Czwartkowe spotkania 
o mistrzostwo klasy A. 


W nadchodzący czwartek rozegrane 
zostaną w Łodzi następujące spotkania 
o mistrzostwo klasy A: WKS— Widzew, 
WIMA — ŁTSG i SKS — Hakoah. 


Walne zebranie Ł.0.Z.B. 


W sobotę odbyło się w lokalu klubu 
„Geyer” doroczne walne zebranie ŁOZB 
Na zebraniu tem wybrano następujący 
nowy zarząd: prezes p. Otto Landeck, 
wiceprezesi  pp.: Kamiński i, Kwast, 
skarbnik p, C fer sekretarz p. Fuks, 
gospodarz p. Ślabiak, kronikarz p. Gor- 
czycki i kpt. zw. p. Sikorski. 

Z ważniejszych uchwał, powziętych 
na zebraniu uchwalono nie starać się. o 
Pen siedziby Polskiego Związ- 

u Bokserskiego do Łodzi, natomiast 
zgodzić się na przeniesienie tej siedziby 


do naszego miasta w razie potrzeby. 


Porażka Cyrana w walce z Wożniakiewiczem. — 


Wczorajszą imprezę bokserską, zor- 
ganizowaną przez „Union-Touring" na 
boisku sportowem w Helenowie, należ 
zaliczyć do jednej z najbardziej udanyc 
w ciągu kończącego się już sezonu. ie- 
liśmy możność ujrzenią w obecnej formie 
głośnych dziś w całym kraju pięściarzy, 

Jeśli dodamy od tego i elitę naszych 
bokserów jak: Klimcz a, Woźniakiewi- 
cza, Lipca i in, to oczywista, że galerja 
pięściarzy, którzy się ak ring helenow 
ski przewinęli, była liczna i niezwykle 
dobrana. 

Ozdobą jednak programu były walki: 
Wożniakiewicz—Cyranek, jako walka 
rewanżowa po mistrzostwach Polski, 
Bąkowski—Klimczak, Pisarski—Lipiec i 
Stibbe—Wocka, l 

Doskonały dzień miał Woźniakiewicz 
a swego przeciwnika Cyranka znalazł 
skuteczny sposób obrony, świetnie sto- 
pował go lewą. Pozwoliło to mu w trze- 
ciej rundzie zdezorjentować Cyranka, 
znaleźć samemu dostęp do jego szczęki. 

Klimczak czynił wrażenie zaskoczo- 
nego agresywnością Bąkowskiego, Popra 
wił się dopiero w trzeciej rundzie, nieste 
ty za późno. Miłą Hieęo PY sprawi- 
li Stibbe i Wocka. Przedewszystkiem 
walczyli. ; 

Przez sześć rund szedł jeden na dru- 
giego z furją, no i walka ich, acz nie- 
zbyt może ładna — nie była jednak wal- 
ką cyrkową. — Seweryniak nie miał od- 
powiedniego przeciwnika, wykazał jed- 
nak kondycję doskonałą. Š 

Po pierwszych dwuch walkach, w któ- 

ch Bicer II w wadze muszej pokonał 

illera (Skoda) i brat. jego Bicer I po 
nieciekawej walce osiągnął remis z Ku+ 
kiełłą, b, emocjonujące spotkanie nastą- 
piło między Wożźniakiewiczem (G) i Cy- 
ranem (Sk), 5 

Pierwsza runda równa, obaj są ostroż- 
ni. Cyran ciągle w ofenzywie, jednak 
Wożźniakiewicz broni się przytomnie. 

W drugiej rundzie Cyran ma prze- 
wagę, a pod koniec trafia Wożźniakiewi- 
cza dwukrotnie z prawej i lewej. 

Ostatnia runda jest niezwykle zażar- 


ta. Wożźniakiewicz nie 
zwarcia, jego lewa prosta ląduje kilka- 
krotnie na twarzy Cyrana i pomimo wy- 
siłków tego ostatniego i kilkakrotnych 
prób ofenzywnych, łodzianin zdecydowa 
nie wywalcza zwycięstwo, 

Walka Matuszewskiego z Frankiem, 
była również ciekawa, Matuszewski ma 
ladną pracę nóg, idzie niezwykle lekko, 
ma silny, szybki cios i świetne uniki. 

Frank stracił sporo ze swej dawnej 
techniki. Wynik remisowy krzywdzi nie. 
co Matuszewskiego. 

Bąkowski w walce z Klimczakiem 
przez pierwsze dwie rundy walczył b. 
energicznie i pomimo dobrej techniki 
Klimczaka, kilkakrotnie dobrał się do 
jego szczęki, a w drugiej rundzie łodzia« 
nin krwawi. AE” 

Klimczak stara się punktować i zy- 
skuje przewagę dopiero pod koniec wal- 
ki ostro finiszując i skutecznie pracując 
lewą. Bąkowski wytrzymuje jednak tem- 
po do końca i uzyskuje zwycięstwo punk 
towe. 

W wadze półśredniej odbyły się dwie 
walki: Seweryniak omal nie znokauto- 
wał znacznie słabszego technicznie Ba- 
ranowskiego (UT), tak że ten przetrwał 
do końca tylko dzięki dużej wytrzyma- 
ości. 

W drugiej parze tej samej wagi, Ko- 


siński 'ŁKS) zremisował! z Szejnem (UT) | 19 


W wadze średniej Pisarski w walce z 
Lipcem, przez dwie rundy „walit w 
swego przeciwnika jak w worek trenin- 
go . Pisarski sam stale atakował, zaś 

a Lipca był nieosiągalny. 

Dopiero w trzeciej rundzie sytuacja 
dla Lipca zmieniła się na korzyść. Pisar- 
ski nie wytrzymał tempa i kw z sił — 
Ciosy jego były zupełnie słabe, Wytrzy- 
mały Lipiec wyko 
tej Sobie trafił Pisarskiego, 

Wysoko na punkty wygrał Pisarski, 

W wadze półciężkiej Antczak w 2-ch 
pierwszych rundach miał znaczną prze- 
wagę nad Kłodasem, dzięki większej 
ruchliwości i szybkości. 

W trzeciej rundzie Kłodas posyła na 


| 


tał to i w rundzie | K 


Udana. impreza bokserska Union- Tourinou: 


Kłodas remisuje z Antczakiem. 


dopuszcza do 


chwilę Antczaka na deski, dzięki czemu . 
zostaje mu przyznany wynik remisowy. 
wadze ciężkiej sześciorundowa 
walka Stibbe—Wocka była nadspodzie- 
wanie ciekawa. ‘Stibbe był lepszy tech- 
nicznie, jednak kolos śląski górował 
znacznie ciężarem ciała i siłą fizyczną. 


Dział oficjalny Ł.0.Z.P.N. 
Komunikat Nr. 22 


Wydziału Gier I Dyscypliny 
z dnia 19.5.33. 


1) W związku z otrzymanym wyjaśnieniem 
od PZPN. w sprawie stosowania, zawieszenia 
kar na miesiące zimowe, uważa się kary na- 
stępujących zawodników za ukończone z dn. 
dzisiejszym: 

Bakies Henryk TUR — Pabianice, 

Gadaj Tadeusz Lechia — Tomaszów. 

Jakubowicz Mendel Młot — Tomaszów, 

Kaczmaręk Tadeusz WKS — Łódź. 

Krupka Jan Strzelec — Sieradz. 

Marus.. Czesław Lechia — Tomaszów. 

Sobocki Tadeusz Bar-Kochba, 

Włodarczyk Franciszek ŁKS. 

Nowiszewski Alfred Widzew. 

Dla niżej wymienionych zawodników koń- 
czą się w terminach: 

Cygan Lucjan Strzelecki Sieradz 12.7. 1934, 
Jakubowicz Szulim Młot, Tomaszów 6.10.33. 
Klim Stanisław, Strzelecki, Sieradz, 12.3.34, 
Mazelsztajn Icio, Hakoah, Tomaszów, 6.10.33 
Mospinek Alfred, Strzelec, Brzeziny, 31.11. 


38. 

Rodakowski Heronim, Konstantynowski K. 
S. 25.1.1934. 

Wagnowski Alfons, Zjednoczone, 11.4.1934, 


Wójcik misfrzem 


kolarskim Rapidu. 

W dniu wczorajszym, odbył się na 
trasie Pabjanice—Łask—'Wadlew— Wola 
amocka i z powrotem, na dystansie 100 
klm. bieg kolarski o tytuł mistrza S. S. 
„Rapid”, Tytuł mistrza zdobył Wójcik E. 
w czasie 3 g, 15 m. 19,4 sek. przed Glo- 
edlem O. 3.19.33,8 i Lentzem A. Jako 
trzeci przybył Hepner E. w czasie 3.35. 
17,8 jednak został zdyskwalifikowany,— 
Organizacja zawodów wzorowa. 


Str. 8 OW: 1939 zz==mm "A POL BOSSA 
na kolejach państwowych, ważny od 15 maia. 
z Łodzi Fabrycznej odchodzą pociągi: Do Łodzi Fabrycznej przychodzą: 
Godz. Godz. 
1.00 do Koluszek na Częstochowę, Kraków, Warszawę ' 0.28 z Koluszek (połączenie z Warszawą, Krakowem i Skarżyskiem) 
5.20 de Koluszek z połączeniem na Warszawę 5.05 z Koluszek (lokalny) 
7.15 do Koluszek z połączeniem na Piotrków, Warszawę (zwyczajny) 6.10 z Koluszek (roboczy) 
8.05 do Widzewa 7.09 z Koluszek (połączenie z Krakowem i Skarżyskiem) 
8.35 do Koluszek (kursuje w niedzielę i święta, od 21.V do 10.IX r. b. włącznie 7.30 z Koluszek (roboczy) 
9.35 do Koluszek (kursuje w niedziele i święta od 21.V do 10.IX r. b. włącznie) 7.55 z Koluszek (lokalny) 
10.25 do Koluszek z połączeniem pociągu pośpiesznego na Warszawe. Kra- 8.14 z Koluszek (roboczy) x > 
ków, Katowice 8.42 z Widzewa icami. Skart 
13.00 do Koluszek, Bielska, Krakowa (zwyczajny) 9.45 z Koluszek (połączenie z Warszawa. Krakowem, Katowica A 
14.20 do Koluszek z połączeniem na Warszawę (osobowy) kiem) 4 
Z ŚR e PECO 12.12 z Częstochowy . i 
LF 14.50 do Skarżyska (bezpośredni z pominięciem Koluszek) 14.35 z Warszawy (osobowy) | 
15.30 do Koluszek (w dnie robocze) 16.05 z Warszawy bezpośredni Am 
16.30 do Koluszek z połączeniem na Częstochowę do Katowice 19.37 z Koluszek (połączenie z Warszawą, Skarżyskiem) 


ac 


20.32 z Koluszek (połączenie z Krakowem. Katowicami i Warszawa) fi mtl 


17.40 
do Koluszek z połączeniem na Katowice 21.25 z Koluszek (świąteczny, kursuje w dni Świąteczne i poświą 


18,40 do Koluszek z połączeniem na Warszawę i Kraków ` 
21.V do 10.1X-1933 e7 ( 
ı 19.30 do Warszawy bezpośredni przez Koluszki 22.01 z Koluszek WRA kursuje w dni świąteczne i poświątecz |. 
19.55 do Koluszek (roboczy kursuje jedynie w tygodniu) 21.V do 10.1X-1933) 
20.55 do Koluszek 22.34 z Koluszek (lokalny) $ @; 
21.40 do Koluszek z połączeniem na Warszawę i Skarżysko a 23.00 ze Skarżyska bezpośredni (z pominięciem Koluszek) : b 
22.50 do Koluszek z połączeniem na Kraków i Katowice. 23.34 z Koluszek z połączeniem Warszawy, Krakowa, Katowic. „R; 
A Z Łodzi-Kaliskiej odchodzą pociągi: Na stację Łódź-Kaliska przychodza: U 
Godz. Godz. à | 4 


= Ę 


Poznania (przez Kalisz} 


0.15 do Widzewa 1.12 z PRL 
_ 2.03 do Ostrowia przez Kalisz 115 z Widzewa (lokalny) | Vie . 
"4.86 do Warszawy 1.51 z Warszawy Boy: | 

6.05 do Głowna (w dni świąteczne i przedświąteczne od Riy do 11.IX-33-r. 4,24 z Ostrowia A -ca 

7.28 do Warszawy 6.00 ze Zduńskiej Woli ` ą R 
8.03 do Widzewa 6.03 z Kutna (kursuje w dni poświateczne od 6.V do 4.1X-1933) | "e 

8.30 do Zduńskiej Woli z połączeniem na Karsznice 7.20 z Poznania przez Kalisz |, 
«9.00 do Kutna z połączeniem na Gdańsk 1.26:z Łówicza bezpośredni [ih » 

< 9,33 do Ostrowia i Poznania 7.55 z Torunia i sagehospa J 22V do 11TX-1933) Ę wj 

10.00 do Głowna (w niedziele, dni świateczne od 21.V do 10.IX 1933 włącznie) | „5-37 7 Głowna (w dni poświąteczne o diep 

8.46 ze Lwowa przez Widzew E 

12.42 do Poznania, Ostrowia (przez Kalisz) i Zbaszynia (gran. niem.) 8.51 z Ostrowia NZ 
12.57 do Torunia i Ciechocinka 9.25 z Warszaw 4 toca 
13.12 do Warszaw i RY Bah 
POWA, 10.05 ze Zduńskiej Wol R 
14.10 do. Zduńskiej Woli u i 12.15 z Poznania przez Kalisz E Pai 
14.15 do Kutna (w dni przedświąteczne od 3.VI do 2.1X-1933 włącznie) 12,28 z Warszawy w 
16.07 do Ostrowia 13.39 z Kutna | w 

16.18 do Warszawy 14.25 z Głowna w dni świąteczne od 21.V do 10.IX-1932 A 

16.33 do Kutna (z połączeniem na Poznań, Toruń, Gdynię) 14.37 ze Zduńskiej Woli z połączeniem na Częstochowe A 
Kri 10 do Głowna (kursuje w piątki, soboty, niedziele i świeęfa_. oraz "dni przed- | 15.57 z. Warszawy AIR, 

świąteczne od 9.VI do 10.1X-1933 włącznie) 16.10 z Ostrowia .. AU MASE 

_18.10 do Częstochowy przez Zduńską Wolę stęż 18.56 z Koluszek (podmiejski) NE. |. 

_19.35 do Ostrowia 19.03 ze Zduńskiej Woli (lokalny) p | 

19.56 do Warszawy 19.45 z Ostrowia i Poznania od strony Kalisza l 

20.08 do Lwowa bezpośredni przez Widzew 19.54 z Kutna (lokalny) 

20.55 do Zduńskiej Woli (kursuje od 25.V do 30.1X-1933 włącznie) 21.20 ze Zduńskiej Woli (w dni poświąt. od 19.V do 10.1X-1933) 

21.25 do Torunia i Ciechocinka i 21.58 z Warszaw 

22.08 do Poznania przez Kalisz 22.23 z Głowna (w dni poświąteczne od 19.V do 10.1X-1933) 

. 28.20 do Łowicza "| 23.05 z Torunia i Ciechocinka 
23.30 do Zduńskiej Woli. 23.11 ze Zduńskiej Woli (kursuje do dnia 30.1X-1933). 
LAES E NAINA aaah Da 
i DODOOOOOOOCOOODOOOOOOOOOOCOOOCOGOGOGO 
Z R, r p 4 = | c Zarząd Łódzk. Żydowsk. Stowarz.  Nieslenią 


Pomocy Rotoanipom i Niemowlętom przy ul: 
D-ra S. Sterlinga (N.-Targowa) 13, 
zawiadamia, iż w niedzielę, dnia 4-go czerw- 
ca b. r. o godz. ll-ej przedpoł. odbędzie się 
w lokalu Tow. w I-szym terminie. W razie 
nie przybycie ilości członków tow. wymaganej 
statutu odbędzie się w Il-iem terminie w nie- 
dzielę, dnia 11 czerwca b. r. o godz. 1l-ej | 

przedpoł. przy każdej ilości członków 
DOROCZNE OGÓLNE ZEBRANIE. 
Porządek dzienny: 
* 1) Zagajenie zebranie, 2) Wybór przewodni- 
czącego, 4) Działalność Instytucji. Sprawozda- 
nie o przychodzie i rozchodzie, przedstawie- f 
nie weń one Ale Ada KORY as M 
rew. 4) Zatwierdzenie budżetu na ro . je 
5) Wybór członków zarządu i komisji rew. 6) [8 DO WYNAJĘCIA 2 2 poro R. 
Wolne wnioski. z wszelkiemi wygodami, g 


OOOOOOOOOOOOOCOODOOOOOOOCOCOOOO0OOOCO |b owane, z używał! 
l AÑ | Ţ(Poszukuig 


Andrzeja 43. m. 17. a 
POSZUKUJĘ 2 pokoi z KU£ 
2 p 0 K 0l godami. Cena komornego: 
| E kuchnia CHŁOPIEC na praktyk KE Ng 
z wygodami, w śródmieściu, w przy-|elektrotechnicznego i Śl 


do „Republiki“. 
H. SZUMACHER 5 
? woitym, Świt domu, niewysokaj/eromskiego 6) poszu ukiwan 


BRYLANTY. złoto, sreb 
żuterję oraz kwity lomba 
Choroby skórne Oferty sub „T, K.“ w adm. „Repu-|raz. 
jersey pu | "0" 4OPOTRZEBNA panna d0, 


TWAKZYNA Lpierskiej Manufaktury Bawetnianej, 


SPÓŁKA AKCYJNA, 

zawiadamia poraz drugi, iż — w związku z uchwałą Zwyczajnego Walnego 
Zgromadzenia z dnia 20 kwietnia 1933 roku w sprawie obniżenia kapitału 
zakładowego Spółki o Zł. 214:200,— t.j. do sumy Zł. 2.485.800— i na zasadzie 
art. 122 prawa o Spółkach Akcyjnych 

wzywa wierzycieli Spółki do zgłoszenia swych roszczeń w ciągu 3 mie- 
sięcy od daty niniejszego ogłoszenia, 

Wierzyciele, którzyby w powyższym czasookresie zgłosili sprzeciw, będą 
przez Spółkę zaspokojeni, względnie — o ileby ich pretensje nie były płatne — 
zabezpieczeni. 


wygodami w czystym 
wyżej lIl-go piętra Śr 
OE sub » 


— 8. 


80-2 


dzających się na obniżenie kapitału ak cyjnego. 


M. Józef Waingia Dr. J. NADEL 


akuszer -ginekolog 
CHOROBY WY ENNEY RINE Godziny przyjęć od 3—5 I 7—8 


Ce gi elmiama 50 przeprowadził się na 


Wierzyciele, którzy nie zgłoszą sprzeciwu: uważać się będzię za zga- | U 4 


i płaci najwyższe ceny" 
Piotrkowska 3D. 


Doktór 


(vis a vis Teatru Miejskiego) ANDRZEJA 4 PIOTRKOWSKA 56 z" CIA Pe Fa Ia ik da ank t 
ej dwór w -io pokojow 
Telefon 102-02 TELEFON 228-92 tel. 148-6 kilom. od Łodzi. Konania Eia tobie) MARJAN Grabowski 7 "i 


od I i pół — 4, 6—9 za w nie- ||sowa na miejscu. Bliższych informacji|na 100 zł. z własnego * fat 
dziele | święta od 10—] udzieli tel, Lutomiersk Nr. 8 lub Łódźjstawca Stanisław Buc waż 


Ceny lecznicowe. 16-87, "||| |maja 1933 r. Weksel 
SYPIALNIA z drzewa jaworoweśo, 0-|FORNALSKI Izydor roczn 


Doktór LEKARZ - DENTYSTA 


BERMAN, Kopciowska 


Specjalista chorób wenerycz. 
yy SE twych GCAO NILIONA przyjmuje codziennie od 9 do 3 m. 30 


CEGIELNIANA M 15 Gdańska 37 


tomana i inne rzeczy z gospodaretwa|gupił książeczkę wojskowa JAN 
domowego POR do sprzedania—|vw Sieradzu, A 


o dź 
Gdańska 43, m. Ww GOSPODARSTWIE, 9 wat w 


BIŻUTERIE, SREBRO 
kwity lombardowe ku- 


à -07 puje i placi najwyższe ceny Za- $| POSZUKIWANY 1 duży pokój, albojw charakterze pani R | 
ieai od, 8—11 | od 4—8, tej, 232-5 OOO CAK L Fijatko, Piou- gl gwa z kuchnią ( wygodami ORCO przyjmie posadę RAB JĄ 
1. |od 4-e] do 7-ej w CEA Piotrkow- Ww l-go piętra, Oferty sub „Po *|wylazd osoba inte Ina Ą 
uw. nledźiele 1 (BL od an ! ska 204, tel. 122-89. do Republiki. Zgłoszenia sub: „Sa modzi 
f 


=o 


e e UHT ZĘ * RALA E E EER AS E AET - ; 
Za wydawcę: Wydawnictwo „Republika“, Sp.z ogr. odp. i redaktor odpow. Wa cław Smólski.W druk. „Republiki“, sp.z ogr. odp. w Łodzi, Piotrkowsk? „A 


sz PC, 


